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Lwów, piątek. 16 stycznia 1925 


Ostra Taza zata 


Cena pojedynczego egzemplarza i 


DNICH KRESÓW msi 


15 groszy 


Na dworcach kolejowych 18 groszy. 
PC OTO 


Rok XV: 


MU Z 


Polska zażąda usunięcia Mac Donnella. — Min. Thugutt o konflikcie. — 
Nie było prób wywołania przesilenia rządowego. --- Zamknięcie konfe- 
rencji ministrów finansów. — Radicz planował zamordowanie króla. 


Najnowszy zwrot 
w sprawie gdańskiej. 


Lwów, 14. stycznia. 

Mimowoli pięść zaciska się i 
trzeba sobie nakazać spokój. gdv 
czyta się doniesienia O najnowszej 
fazie w zatargu gdańskim. P. Mac 
Donell... 

Lecz nie! Zróbmy naprzód z so- 
bą samymi rachunek sumienia. Mo- 
że to naprawdę my. lak banda roz- 
bóiników, naruszamy prawa lilciy 
i ducha, iak wilk wdzieramv się do 
Bogu ducha wipnci owczarni? Co 
właściwie uprawniło nas do takiero 
kroku. jak wprowadzenie własnej 
poczty na terytorium wolnego mia- 
sta? 

Ustęp 3 art. 104 traktat wer- 
salskiego orzeka. że konwencia pol- 
sko-gdańska zapewnić ma Polsce 
nadzór i zarząd Wisły, oraz całcj 
sieci kolejowej w granicach wolnego 
miasta, jakoteż zarzad į nadzór ko- 


munikacyj pocztowych, telegraficz- l 


nych i telefonicznych między Pol : ro. 
I Lmja 


ską i porrem gdańskim. Zastosowar 
ła się do tego konwencia paryska 
w art. 29—32 i umowa warszawska 
w art. 149—166, Taki stan rzeczy 
uznał też wysoki komisarz Hacking 
orzeczeniem z dma 25. maja 1922. 
oraz wyjaśnieniem tci decyzji z d. 
50. sierpnia 1922, Również układ 
polsko-gdański z 18. kwietnia 1923 
wyraźnie uznaje określone powyżej 
prawa Polski, bez zastrzeżeń zwła- 
szcza urządzenie poczty w Gdań- 
sku, Otzeczenie zaś wys. komisarza 
Fiackinga stwierdza niemnicj dobit- 
nic, że za „obszar portu“ uważać 
wałeży calą przestrzeń Nowego Por- 
tu wraz z Gdańskiem. 

Zdawałoby się więc, że Polska 
wykonała jedynie przysługujące jej 
prawa. Czemże wytłumaczyć so- 
bie najnowszy krok p. Mac Doncella, 
wys. komisarza, reprezentanta Ligi 
Narodów, (który zażądał od komisa- 
rza Gen. Rzpltej usunięcia skrzynek 
poczty polskiej, a otrzymawszy ie- 
dynie mażliwą odpowiedź. oświad- 
czył, że upoważni senat gdański do 
zdjęcja skrzynek. Czy p. Mac Dv- 


nell nie miał dotąd czasu zaznajo- 
mić się z dokumentami sprawy 
gdańskiej — a także w tym wypad- 
ku może sprawować swój odpowie- 
azia!ny urzad? Jeśli zaś kierował 
się świadomie złą wolą — wówczas 


jr odów 


Į tem jaskrawszy złożył dowód, że 


w zgoła niewłaściwe ręce Liga Na- 
ziożyła moc orzekania o 
sprawach gdańskich. 

Nie pa raz pierwszy przckony* 
wamy się o tem. Nie kto inny. jeno 


Zatarg z Gdańskiem 
przybrał grożne rozmiary. 


Warszawa, 14. stycznia. (Te. G. P.) Wezorai p. Mac Donell 


zaproponował 
miastowe zdjęcie skrzynek, 
konfliktów, Gdy p. 


ponownie Wysokiemu Komisärzowi 


Rzpitej natych- 


moiy wiuiąc to chęcią uniknięcia dalszych 
Strassburger kategorycznie 


odmówił, p. Mac 


Doneli zapowiedział, żę upoważni senat gdański do usuniecia skrzynek, 


Srodki odwełowe wobte Gdańska. 


Represje finansowe i ekonomiczne, 


TAJNE POSIEDZENIE Z UDZIAŁEM SZEFA SZTABU GENERAL, 


(Telcionem ou 
Warszawa, 14. stycznia, (Z) 
telefon. Warszawa-—_Gdińsk 
była dziś ed wczesnego rana w tor: 
manem oblężeniu, Od godz, 11 na 
linii tei prowadzono wyłącznie roz- 
mowy rządowe. Rozmowa gencral- 
nego komisarza z Mac Donciiem 
przeciagnę!a się. Dopiero o godz. 
1,30 rząć otrzymał raport z Gdań 
ska, Równocześnie p. Strassburge? 
wsiadł do samolotu i cdlecjał do 
Warszawy. Po południu radcszła 
jednak wiadomość. Że samolot w 
połowie drogi do Warszawy musiał 
zawrócić i p. Styassbturger wrócił 
faktycznic do Gdarskae Raport jego 
otrzymał rząd w drodze telejonicz= 
nei Po otrzymana raportu Pp. 
Strassburgeru zarządzono zebranie 
iKumitetu politycznego w siedzibie 
Prezydenta Rzpitej i poż jego prze- 
wadnictwem. 

Warszawa, 14. stycznia, (Z) 
Zgodnie z zapowiedzią dzisiaj pe 
południu odbyla się w Belwederze 
Rada ministrów pod przewodni- 
ctwem Prez.  Woiciechonvskiego. 
Rada ministrów omówiła szczegó- 
łowo wypadki gdańskie, oraz koā- 


naszego Kozespandch uu. 


sekwencje tych wypadków. Posiee 
dzenie nosiło charakter Ściśle tajny: 
W Radzie ministrów byli wszyscy 
ministrowie, bawiący w Warszawie 
z wyjątkiem gencral. Komisarza p. 
Strassburgera, który. iak wiadomo 
4 depesz, nie mógł przybyć samo- 
lotem do Warszawy. a którego przy 
bycia oczekiwano z wielkiem zait- 
interesowaniem, jako żywego świad 
ka wypadków gdańskich. Należy 
podkreślić, że w Radzie ministrów 
oprócz mia. Sikorskiego. wziął u- 
dział szef sztabu generalnego gen, 
Stanisław  Haker. — Karcspondcnt 
Wasz dowiaduje się, że Rada mini- 
strów zajeła żednomyślne staņowi- 
sko i postanowiła użyć uwentualnie 
wszelkich Środków, zabezpieczają» 
cych należne Polsce prawa, 


KOMUNIKAT RZĄDOWY. 
(Teieloncn od naszego korespondenta) 

Warszawa, 14. stycznia (Z) 
Korespondent Wasz dowiaduje się, 
że w sprawie sytuacji w związku 
z mcydentem gdańskim, będzie dziś 
jeszcze wydany olicjalny komu- 


niKat. 


p. Mac Donell jest sprawca najnow= 
szego naszego konfliktu. On to prze- 
cież w jesiepi r. z. nie wahał się 
obłędnem orzeczeniem o suweren- 
Mości Gdańska, orzeczeniem 
depcącem traktat wersalski — wy- 
rażnie zachęcić salimczą siorę do 
sabotowania praw polskich, 

Kiedy świeżo w Egipcie targnię” 
to się na prawa W. Brytanii, Anglia 
wymicnzyła sobie sama zadość- 
uczynienie, zastrzegając się przeciw 
czytejkolwick ingerencji Tym spo- 
sobm dała przykład i naukę, jak w 
podobnyswli zatargach postępować 
należy. Polska jednak na razie nie 
myśli iść za owym budujacym przy- 
kładem. Gdyby 'atoli przekonała się, 
że Liga Narodów, do której odwo- 
łać się będzie musiała, to aparat 
stworzony jedynie dla legalizawa- 
gia samowoli tych, którzy stoją za 
p. Mac Donellem: gdyby... Lecz nie 
uprzedzaimy tych zdarzeń, ufni, że 
rząd dorósł do chwili i zadania. 

W istocie przyznać wypada, iż 
w Warszawie należycie aceniono 
doniosłość zdarzeń “i odpowiednie 
zajęto stanowisko. 

Wczoraj wieczorem wdbvło sie 
zwołane specialnie dla sprawy gdaii 
skiei posiedzenie Rady ministrów. 
Rząd zsolidaryzował się ze stano- 
wiskiem Gen. Komisarzą :t zalecił 


mit w decydującej jego . rozmowie 


z p. Mac Donellem, zapowiedzianeł 
ne dzień następny kategorycznie za- 
strzedz się przeciw  samowo!neniu 
załatwieniu sprawy przez wys. ko- 
misarza. a rówmocześnic zagrozić 
ua ten wypadek wyciągnikciem 
odpowiednich konsekwencyj ; 

Jakoż zaraz wczoraj miał rząd 
poczynić odpowiednic kroki u mo- 
QE SEW. 

Wieczorem dnia 13. bm. p. mi. 
Thuguit odbył w sprawie gdańskiej 
konierencię z p. marszałkiem Sei 
mu Ratajem i obecnymi w Sejmie 
pbrzesami : klubów» 

O godz. 11 w nocy odbyla’ sig 
komierencja prasowa, na której in 
min. Thugrrti przedstawił stapawte 
sko rządu. Przemówienie jego peł 
ne powagi i stanowczości podajemy 
na mnem miejscu,. 


—=f—na e. 
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| Kobiety, które kaski 5, J DZIŚ PREMIERA w KINIE „LEW* 


Morf nizm — Kokałnzm = = -= 
N dza moralnı blisk om ok:y'a 


BLEDU 


wbrew woli -~ 
a aaas s aranana A] (Filim tylko dla d rosłych). 
Najpotężniejszy dramat niigiaggt ludzkich w %:nafu aktach 


( Narkotyk). 
Bolesne wspomnienia strasznej porusy. — Powolny upa ek kobiety, która drę' zona wyrzutami sumienia, 
pogrąża się coraz bardz ej w przepaść i kończy unicestwiona przes namiętność. 
za A 
R W głównych rolach: 

wst dla ‘Pan i Panów U zędowo na powyższy fiim wstęp 
Rowi ZA <1ozżwolony i ARKOLD KORFF znany z Hrabiny Paryża“ w roll senatora. dla dp dzieży wzbro siony. 

wej MARJA STEINSIECK="w roll morfinistki, 


Fim powyższy wyswieilan. przed Zgromadzeniem Ligi Narodów. — F im j>st wł:snością Uniwersyt tu ludoweg>iu. Adama Maik sw cza. 844 

w EEA Niestety, nie mamy w tej chwili | więcej szans powodzenia — o środ- Sii odporu równi 

| E SĄ oficjalnego tekstu rozmowy, jaką | kach odwetowych natury finanso- M s 

toczył dziś przed południem p. pre- | wej i ekonomicznej. Że te środki są silg gwaitu 
Mo ostre y mjer Grabski z posłem angielskim f nie mniej aktutane i potrzebne š 
M |p Maks Miillerein, którego ży- | świadczy fakt, że dziś przed połud- Oświadczenie min. Thugut:a. 

czliwość wobec interesów polskich | niem Z inicjatywy premiera Grab- ù » me. 
można było niejednokrotnie stwier. | skiego odbyła się w min. skarbu Na Pada AMB sji <A A 4 
dzić, i który (co należy podkreślić | narada dyr. departamentów, doty- | wygtosł p. mu. Thugutr następujące 
(Telefonem od naszego korespondenta.) | z uznaniem), sam zgłosił się do | cząca takich właśnie środków, na | przemówienie: 

Warszawa, 14. stycznia, (Z.) | prezesa Rady ministrów z prośbą o | wypadek, gdyby Gdańsk nie chciał Kiedy ostasi raz miałem zaszczyt 
Dziś od wczesnego rana panuje w | jnformacię. Nie ulega wątpliwości, | rozwiązać spornych zagadnień na po A WE 3, 
rządowych kołach politycznych | że Premier zaznujomił i tak dobrze ) drodze prawa, lecz zwykłej brutal- | skrzyni, pocztowe zniknęło man 
niezwyłkłle ożywienie. Wszystkie | poiniormowanego posła angielskie- | nej samowoli. wszystko, co było dla Polski nie do 
spra! złączone ze zbliżającą SIĘ | go o nastroju panującym w Pałsce. W rozumie angielskiego dyplo- | przełknięcia 1 nie do strawienia; zniknę- 
sesją sejmową. nawet dosyć dra- | Jest rzeczą tukże pewną, że poscł | maty późno wprawdzie, mie mniej on miko ik ak 
styczne, biedna webec zainteres9- Maks Muller, z którego głosem liczą | jednak iaktycznie nastąpiło pewne, skicgo. Niestety, ostatnie wiadomości, 
wania się sprawą gdańską. Dobrze | się w Londynie, doniósł w obszer- | otrzeźwienie, gdyż p. Mac Donelh f jakie nadeszły dzisiai z Gdańska, muszą 
się stało, że premier Grabski wczc- | nym raporcie angieiskiemu minister- | po dwugodzinnej rozmowie z min. RM Me a E E o A 
śnieji wróci iżeli ; Herze 5 : s 3 Ah A AAI ja A ywieranej comisar oczy Pas po- 
Aga A Gw A cy oaas apa ue ver ak 20 która waążcnje 4 ej disi słychac, o poz 6żkach 

O: > : c, a poważny wplyw na | wydała żadnych rezultatów, zdecy-= | ; zachęcanu Senatu gdańskiego do sa- 
że: mi. spraw zagr. p. Skrzyński, | załatwienie incydentu gdańskiego | dował się wstrzymać list, peiecają- | morządu. Jest to nawet w naszych sto- 
odpowiedzialny za posunięcia na | musi się liczyć z Opinią polską, któ- | cy zdięcie skrzynek pocztowych w sunkach z Qdańskiert „fakt nieslychany. 
dyplomatycznej szachownicy, bawi | ra uważa krok p. Mac Donella za | Gdańsku, Ten krok p. Mac Doneila 4 a AM mE 
za granicą zajęty zresztą sprawami | prowokacię, a prawo i siłę Polski | świadczy też o nowych instruk- zdóządź w. % Brew m. Biż A 
niemniej pierwszorzędnego znacze- | w stosunku do Gdańska, jako Śro- | ciach, które otrzymał gd swoich | litery zawartych umów i koaweacji, ale 
nia. Równocześnie zupełnie ucichły | dek do "uśmierzenia buty krzy- | mocodawców. Sytuacja jednak test | przedewszystkim z ducha Traktatu 


Zatarg z Gdańskiem przybrał po- 
ważne rozmiary, 


alarmy przeSileniowe, chodzace, | sankia; ; 5 . wersalskiegc, przyznającego Polsce do- 
mo disc otwarcie ar M ie z o w i l i Środ Gz: a s i grk a jbliż» “tep {80 morza, Matot AEC a 

SRC Dorey nE Z p Istotnie Polska ma wiele środ- i Zobaczymy, co wypadki najbliż* | gzić praw swoich droga normaliej pro- 
wincji gdzie posłowie bawiący na ków — niemówiąc naturalnie tu o szych godzin wypiszą na karcie | cedury, tj. przed Ligą Narodów. 


rakiejś akcji popartej polskimi bag- | historii Gdańska. Nie_traciliśmy ducha, wierząc, ŻE jn- 


s stytucja ta stwo"zoną żostała dla utrwa 
netami, któraby mogła mieć naj lenia pokoju międzynarodowego, a me 


dla ochrony interesów silniejszego. Z 


i a : AL l= góry natomiast, jak najbardziej stanow- 
0 u IW il DU 5 Hu 0 0 l l and 0W czo wykluczyć musimy to wszystko, co 
F « | byłoby czyjąś samowolą, zwlaszcza sa- 


mowolą, cpartą na czyjejś przychylno- 


ferach świątecznych mieli dość 
czasu, aby wykombinować mniej 
lub wiecej prawdopodobne  płany 
na przfjszłość. Dziś na barki pre- 
miera wali się więc sprawa gdan- 
ska, która ze względu na międzyna= 


+, Aki da e dog Spo- (Telefonem od naszego korespondenta). ści dla jednej ze stron- 
omego, a niemniej ze wzgledu na Warszawa. 14, stycznia. (Z.) Rząd polski zwrócił się dziś do Fozornie drobna Sprawa skrzynek 


nakaz warowagia słusznych praw 
polskich stanowczego i natychmia- 
stowego działania, Zaznaczyć na- 
leży, że mimo nieobecności w War- 
szawie p. min. Skrzyńskiego jest 
on o przebiegu wszystkich wyda- 
rzeń natychmiast informowany 


«3 Ą y z =. : a pocztowych musi nanı służyć za spraw- 
Ligi Narodów z obszerną notą przedstawiającą przebieg zatargu gdań- dzian, czy chodzi tu o megatomanię 


skiego i niebywałe Stanowisko, jakie Zajął w tei sprawie Wysoki Ko- miasia, które nie może zrozumieć Swo- 

misarz Ligi Narodów p. Mac Donell ivj sytuacji, czy też jest to drobny szcze- 
gól wielkiego planu powziętego bez na- 
szej wiedzy, a na naszą szkode. 


Konferencja I. atrasskurgera z Mac Donnelem. - Niewątpliwie godnem jest domaganie 


się załatwienia Spraw spornych w spo- 


m ZZ AE MM 


s ka ; to cO sób ściśle przewidzłany, wiąż WSZYe 
droga iskrową, ` Istnieje więc kon- (Telcionem od naszego korespondenta). R Ma aake Wy: 
takt z szefem polityki zagranicznej, Warszawa, 14. stycznia, (Z.) | wyiechał do Wysokiego Komisarza | kraczanie po za ustawę, jest mietytko 


który nie ulega wątpliwości, ma też | Korespondent Wasz rozmawiał dziś | Ligi Narodów do jego siedziby w | samowolą, ale próbą rozwiązania soor- 


wpływ na ważne decyzje. Że de- K telefopicznić z generalnym Komisa- | budynku dawnego Gowództwa kor- ka pri w. RR W = 
Ę p AA z, 4 b A ` > s © AMIE, 7 „do mik 
cyzie są wielkiej wagi i pierwszo: | rjatem w Gdańsku i otrzymał na- | pitsu przy Elisabethhal. Rozmowa | his może SA Po, a 


rzędnego znaczenia, Świadczy fakt, | stępujące informacie: Sytuacia w „obu dyplomatów toczyła się w To też w danym wypadku wszystko, 
że dzisiaj wrócił ze Spały Prezy- | Gdańsku niezmieniona. O godz, 10.55 | cztery oczy, co będzie w stosunku do nas gwałtem, 
'dent Rzpitej i przewodniczył w Bet. | Komisarz generalny p. Strassburger | R o SI ER nk dk Ren 
wederze dzisiejszej Radzie mini- t , m. Mufasa cab » 
strów. ; p | k d | H D | W gstostmiku do zarządzeń. Których 

Rada ministrów odbyła się z u- 0 D i 2il l USUNIĘC i ili onne i. | nie mdali ahy uznać n lere p 
działem min. spraw wojsk. gen. Si- (Telefonem od waszego korespondenta). | zy wnieść protest do _przewodniczą- 


r : A cego Ligi Narodów i wielkich mocarstw, 

Warszawa, 14. stycznia, (Z.) Korespondent Waz rozmawiał dzi- | które są istotnymi twórcami traktatu o 

siaj w kuluarach seimowych z iednym Z posłów, który oświadczył, | Pokoju, Musimy je zarazem ostrzedz, że 

i + Ą s: a : Jedzi s nadużycie przez tò, że jost małe, mie 

że większość posłów  seitmawycii dopiero z pism dowiedziała się o przestaje być grożiiem. Gdybyśmy tołea 

zaostrzeniu sytuacji, Wiadomość tę przyłęto we wszystkich klubach rowali małe nadużycia, rozzuchwafiłłe 

sejmowych z uczuciem najwyższego oburzenia. Stanowisko p. Mac byśmy tych. którzy się ich dopuszazajy 
Donella w sprawie zatargu z Gdańskiem oceniają przywódcy klubów i zachęcili ich do nowych wykroczeń. 


ho Z . s Będzie n z „, jeże 
w ten sposób, że utrzymanie przez Polskę dalszych stosunków z Mac R zamł p REN 


korskiego, oraz szefa sztabu gen. 
Stanisława Hallera. Zatarg gdań- 
ski, który jeszcze przed kilku dnia- 
mi był w opinii uważany za zażc- 
£nany, rozrósł się dziś niestety do 
rozmiarów europejskiego znaczenia, 
Jest to smutna zasługa p. Mac Do- 
nella, Anglika, o którym jakkolwiek 


> : ś Donelleim jest nie do pomyślenia. Liga Narodów powinna, ieżeli pra- | spór polsko-komisarski. Nic znamy jed- 
me wiemy, czy ma wykształcenie gnie pakoju, usunąć Wysokiego Komisarza. nak tak wysckiego urzędu, am tak wici- 
prarwpicze, to jednak damagać się kiego mamodu, któremu pozwoliłibyśmy' 


musimy — i to nie tylko od niego, z 7 x ' A A się tao w sposób WA z 
SE een mondin ao R il | f k nmi prawem. Nikomu į za żadną cenę nie 
Ewie Wynika z tego e Fb5]0 IMAH50WE l b ONOMIGZNE. pozwolimy się traktować Jak horda ne- 
' E N k 7 4 w c f m grów. 

że albo p. Mac Donell jako niezrę= Warszawa, 14. stycznia. (Tel. G. p.) nansowej a ekonomicznej, przygotowy- Mówiąc powyższe apeluję zarazem 
ceny dypiomata powinien być na- | Dziś rano pod przewodnictwem min. | wanych na wypadek próby rozwiązania | za pośrednictwem panów da polskiej 
Mychmiast odwołany z Gdańska, | Grabskiego odbyłą się narada dyrekto+ | przez w. m. Gdańsk spornych zagad- | opinji publicznej, iż jej obowiązkiem 
albo odpowiedziałność za jego me- | rów departamentu w mia. skarbu, doty- nioń nie *w drodze prawa, lecz samo- | icst zachować w tej chwili całkowicie 


j $ A A A A s; E. zimną krew i.wiurę w to, że rząd spełni 
todę reprezentowania mocodawców Ą cząca środków odwctowych natury ik > woli. swój obowiązek. 5 


„ponieść musi Liga Narodów, t POREDA AŻ 


| 
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„GAŻETA PORANNA" 2 dnia 16, stycznia 1925. 


Su. 3 


tonttrencja prasowa 
u min. Thugutia. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 
Warszawa, 14 stycznia. (Z) Na kon- 
ferencji prasowej byg mu. i. obecny nasz 
kcrespondcnt. który: dostosi: 

Min. Thugutt mówił: Sytuacja mie 
ulegia Zmianic. W tej chwili nie stało 
się nic, coby nas zmuszała do decyzji, 
niewątpliwie przykrych. Trwa jednak 
stan miepewności. Polska  pragnęłaby 
zalulwić spor na drodze legalnej i roz- 
strzyyinąć przez właściwe instancje. 
Rząd poski.oczekuiz ze spokojan roz- 
wikłaria sprawy. W zddarciu aklów nie 
legalnych siłą widzą niektóre organy 
prasy zapowiedź zbrojnego kunilikiu. 
fana interpretacja nie bylaby zupełnie 
cista. Polska chcę msiknąż wszelkich 
axtów zbrojnych tak długa, jak tylko 
to są okaże możliwe mówił min. 
Thugutt czyli iasno się wyrażając, 
Polska użyje Środków ostatecznych, 
gdyby choć jedna kropla krwi polskiej 
miałą być w tym sporze przelana, 

Min Thugutt mówił naztędnie o ko- 
Ticczncści Tawi stosunków Gdaństkla 
do Polski. (idansk, który wiele zarabia 
i z Polsk; żyje, musi od podstaw zmie- 
nić swój stosunek. 

pana | zaznać 
RAPORT POSŁA ANGIELSKIEGO 
ZMIENIŁ STANOWISKO MAC 


DONELLA, 

(Telefonem od naszego keresponderta). 

Warszawa, 14. stycznia. (Z) 
Krążą tu w kołach  dyplomatycz: 
nych pogłoski, iakoby do zmiany 
zapatrywania p. Mac Donella w 
Gdańsku przyczynił się raport po- 
sła angielskiego w Polsce, który 
iutał sposobność obserwować, jake 
postronny Świadek, nastroje s%i- 
cy w Polsce, 


„Zoe EA 
WYPADEK CZY SABOTAŻ? 
Warszawa, 14. stycznia. (Z) 

Krążą pogłoski, że min. Strassbur- 

ger, który wyleciał aeroplanem i 

musia; wrócić napowrót do Gdań- 

ska, uległ pewnego rodzału presii 
ze streny niemieckiego. pilota Aero- 

lloydu, gdyż ten oświadczył, że z 

powodu mgły nie może lecieć, 

Gosens ( mommas 
ZJEDN. NIE UZNAJĄ 
SOWIETÓW, 

Londyn, 14. stycznia. (Tel. G. P.) 
Jak komunikują z Białego Domu w 
Waszyngtonie, nie należy przewi- 
dywać żadnych zmian w dotych- 
czasowej polityce St, o ile idzie o 
stanowisko Ameryki w Sprawie u 
tnania Rosji sowieckiej. 


STANY 


"2 


Najwiętszy historyczny film Świata 


kl-ga i ostafnia serja 


QU 


cieszący się olbrzymiem powodzeniem, wyświetlają 


KOPERNIK 


KINA 
WWW WE OE zawo 


MARYSIENKA 


Mac Donnell zostanie odwołany? 


(Telciencim od 


Warszawa, 14. stycznia. (Z.) 
Korespondent Wasz dowiaduje się 
w ostatnici chwili, że premier od- 
był dziś 
mi państw akredytowanych u rzą- 
du polskiego, a reprezentowanych 
w Radzie Ligi Nar. Zasługuje va 


naszego koresponde 


| 
j 
i 


narady z przedstawicieli- |. 


ida | abofa 


ULA). 
podniesienie, że po południu odbyła 


| się druga z kałci are Z po- 


slem angielskim p, Maks Mülerem. 
Podobno mów Bno 0 możliwościach 
cdwołania p. Mac Donelia z Gdań- 
ska. 


Ne bil pib vonon przesilenia. 


Warszawa, 14. stycznia, (Z) 
Korespondent Wasz dowiaduje się, 
że krążące pogłoski o próbach wy- 
wołania przesilenia są zupełnie nie. 
prawdziwe. Pogłoski te powstały 


przeważnie na ptowincji. Premier 
Grabski pracuje w tej chwili "ad 
trzema problemami, ti nad sprawą 
Gdańską, sprawą kresową i kwe- 
siją pożyczki amerykańskiej, 


zamknięcie konferencji finansowej. 


Paryż, 14. stycznia. (Tel. G. P.) 


Na konierencij  nunisbrów 


finansórv | 


państw sprzyinierzonych nastąpiło pod- | 


pisane układów finansowych. 

Paryż, 14. styczna. (Tel. G. Pp.) | 
W rczuitacie pricy konferencji mini- 
strów finansów układ rsiala koszty ko- 
misji odszkodowań na podstawie planu 
Davcsa w łaczncej sumie 9750.000 Mk. 
złotych. iako pierwszą ratę rocziią, zaś 
w wysokości 7 i pół miljona jako raty i 


nastepne. Koszty komisji dla Nadrenji 
ustala układ w wysowości 10 miljonów 
ink. zi. w pierwszymi roku, koszty ko- 
misji kontrolnej na § miljonów w pierw- 
azy reku, koszty utrzymana armji o- 
kuūpacyjnej na r. 1924/35 160 milionów 
mk. W przyszłości będą ono okreslone 
wspólnie przez sojuszmków i Stany Zi. 


przed 1 wrześua br. Koszta atrzymania 
amer. wosk okupacyjnych będą zró- 
cone w ratach rocznych. 


Lztery „ewentnalności: Kadlicza. 


Zagrzeb, 14. stycznia. (Tel, G. P.) | 
Policja dostarczyła prokuratorji do- 
kument, w którym Radicz dla po- 
stępowania partii chłopskiej przyj: 
muje następujące cztery ewentua!- 
mości: 1) eweltualne zamordowanie 
króla, 2) ewentualność spisku i po- 
wstaria, 3) ewentitalność oderwa- 
nia Sławonii i Chorwacji od -Jugo- 


sławji i 4) ewentualność zwycięstwa 
parti chłopskiej podczas wyborów. 
Dalej dokument podnosi, że chor- 
wacka partja chłopska jest zorgani- 
zowama do walki z woiskiem, żan- 
darmeria i policją. Dokument ten 
na ostatniej stronie nosi własno- 
ręczny podpis Radicza, 


Fejleton „Gaz. Par." z d. 16. |. 1925 


ROBERT HICHENS, 27 


Fiet zaczarowany. 


Tłum, z angielskiego Elma. 


{Clag dalszy), 


W duman'u pogrążona, okryta 
gęstą csioną burnusa, zdążała Kla- 
ra, jak medium w hypnozie, kró - 
kim, Urywanym krokiem swego 
wtórego „ja* ku wyśnionej postaci 
o karku niewolnika a spojrze! iu 
Cezara, do której istność jej biegła 
bezwiednie jeszcze tam, w Londy- 
nie... Czar nią owładnął teraz w ca- 
łej pełni. posąg ze spiżu gra 
wciąż Swą pieši uroków i snów, 
na ustach jego b'ądził uśmiech 
zwycięski, odrzucał flet, rozwierał 
ramiona — i pierzcha! — nurzał 
się w głębiach ciemności. Als uno- 
sił wraz z sobą jej duszę, związa- 
ną z nim teraz na zawsze... 


Naraz obudził Klarę z jej ma 


rzenia lekki szelest trawy — i jak- 
by kroków czyichś w pobliżu. Ni 
„glądnęła się nawet, sąd ac w pier- 
wszej chwili, że słyszy krok żol- 
„ierza, pełniącego straż, Szme 
przycichi — ale czar prysł — i wą- 
tek marzeń przerwanych  uleciał. 
Przytomność jej wróciła a z nią 
irówn.waga. Poczęła nasłuchiwać, 
czy szmer się nie powtórzy... 
Z miejsca swojego w dzała mężu, 
siedzącego przy ogniu, którego roz- 
blask palił i złocił mu twarz. Strą 
cła z siebie res tki Snu, otrząs a 
się z odrętwienia, zaczem wróciio 
jej petae poczucie rzeczywistości. 
Teraz ją doszły dopiero krzy! liwe 
— chwilami — tony muzyki i zee 
wodzenie żołnierzy... Tak, prawda, 
żołnierze w pełni zabawy — mnró- 
stwo ich dziś w obozie... Jeden 
z nich musi być w pobliżu... 

Odwróciła głowę. 

Ale mgławica skrywsjących ją 
ciemności była i dla jej oczu ró- 
wnież nieprzeniknioną. Ten, które- 
go» krok wywo.ał szelest traw, po- 
zos.al w dalszym ciągu niewidzial 
nm. A jed ax jest tu gdzes — 


blisko — inaczej, BRE Dib, Kadi adne NE ZAB sM przecie 
posłyszała szmer oddalejących si; 
kroków jego. Świadomość, że wdar! 
się ktoś w samotności jej sferę 
dawała jej uczucie przysrości, przy- 
musu, Podniosła się z miejsca z z2- 
1 iarem powrotu w przestrzeń ja- 
snością ognia objętą i przedostania 
się do męż:. Farę już kroków stą- 
piła w tę stronę, gdy naraz ogar- 
nęło ją niepohamowane, szalone 
wprost pragnienie urzen'a czło- 
wieka, którego obecność przerwała 
marzeń jej nici. Idąc więc za tą 
żądzą przemożną i nie namyś ając 
się wiele, nawróciła nagle, pono- 
wnie nuczając się w cieniu. I wtej 
że chwili wyrosła. przed nią cl 
brzyimia postać mężczyzny. 

Klara zatrzymała się, niepewna, 
czy ma iść dalej = człowiek stai 
nieruchomy: zapewne żołnierz na 
warcie. 

C:ekała chwilę w nadziei, że 
przecież się po: uszy, uczyni jakiś 
gest, który jej sprawdzić pozwoli, 
kogo ma przed sobą — żo: 'nierza ? 
zbrojnego? .. Ale uświadomiła sə- 
bie wnet, że olbrzym ani myśl 


-s 


oklad gabinetu Luthera, 


Berlin, 14, stycznia. (Tek G. P) 
Komunikat oficjalny stwierdza, że 
do gabinetu Luthera wejdzie po 
jednym przedstawicielu z każdej 
frakcji z wyjątkiem soc, demokra- 
tów, Gabinet będzie bezpartyiny. 
Z ramienia niem. narodowców wej- 
dzte jako minister spraw wewnę- 
trznych Walirad, z baw. partji lud, 

iko min. prawiedliwości Emmin- 
ger, z centrum iako minister pracy 
dr. Brauns, z niem, A lud, jako 
minister spraw zagr. dr. Stresse- 
mann. Inne teki Te a Tar 
Na stanowisku pozostają Gessler, 
jako rinisier Reichswehry i Kanitz 
jako miyister a a 


MNOŻNA NA LUTY BĘDZIE ` 
WYNOSIĆ 43 GR. 


vTeliefonem oad naszogo korespondenta) 


Warszawa, 14. stycznia. (.Z) 
W sobote 18. b. m. główny urząd 
statyst. dokona obliczenia zmian 


kosztów utrzymania w okresie od 
15, grudmia do 15. stycznia celem 
ustalenia mnożnej do uposażeń u- 
tzędnięzych za miesiąc luty, Jest 
prawdopodobne, że mynożna ia 
wzrośnie o jeden punkt czyli z 42 
na 43 gr. 


+ 


— 0 
SILNE TRZĘSIENIE ZIEMI W KAIROS 
Paryż, 14. stycznie, (Tel. P.) 


Radiog:amy z Karu donoszą, że Et: 
to tan ub. mocy bardzo silne trzęsie- 
nie ziemi. Mnóstwo ludzi zabitych, szko- 
dy bardzo znaczne, 


NADESŁANE. 


Xoro Artystyczne Medyków 
składa tą drogą podziękow nie 
wszys:kim P. T. Kupcom i Przemy- 
złowcom, którzy ofarnoś ią :woj3 
ra R prezentacyjny Bai Medyków 
przyczyni; się do przysporze ił 
funduszu na ceie Tow Wzajemnej 

Pomocy Medyków. 
Za Wydział K. A. M.: 


Stanisław Teppa gi- isław de Z :isssyre 


+sRa;bnic. 18 prez s. 


Lekarz dentysta 
MED. HENRYK BERGER 

lwów, Legjonów 7. )—1 i 3—5 
Leczenie i usuwanie bolu lampa Sol 
lux (przy sprawach zapainych, neura. 
giach itp.), lecznie chorób dziąseł ar- 
sonwalizacją (prądem  cicktrycznym). 
Leczenie zachowaweze z3bów. Wszel- 

kie PRDNR BTW ZTS PDA teciniczie, 272-$ 


DR. 


drgnąć. Ziczem zdobyła się na 
odwagę, zbliżając doń lak, że kre- 
jem dżellaba otarła się prawie 
o jeg» odzienie — i wiedy spoj- 
rzeme człowieka zapadło w głąb 
je oczu. 

Poznała, że ma przed sobą pce 
gromcę wężów z Soko i odnalazłe 
n. jego twarzy Snu jej bohatera 
u ‘miech tajemniczy. 

Szyję owija mu wąż, którego 
kark trzymał czarownik w palcach 
lewej ręki. W atr miotal na wszySi- 
kie strony fałdami jego łachmanów, 
rozrzucał długie kosmyki pozosta: 
tch na ciem eniu włosów, że mu 
tatały w powietrzu, niczem wstęgi 
wiotk'e, lecz żyjące. Z ust jego nie 
wyszło słowo — gest żaden nie 
przerwał posągów l nieruchomości. 
Stał — jak wódz zwycięzki, jak 
teyumfator, CO czeka z pewnościa 
niezachwianą, aż ziści się to, co 
ziś ić się musi. 

Czego ted' czekał ?,, 

—— 


IG. tal 


Sir. 4 


Z muzyki. 


Koncert Tow. śpiew. „Echa“. 


Lwów, 14. stycznia. 

Szczelnie zapełniona we wtorek 
sala koncertowa Świzdczyia wy- 
mownie o sympatji i uznaniu, i- 
km cieszy się u nas zusłużona 
i nieustająca w ait'stycznej pracy 
„drużyna „Echa“. Doborowy ;ro- 
gram tgo wieczoru zapoznał pi- 
bliczność z szeregiem  inieresują- 
cych nowości, na czele których 
stanęła niewątpliwie kompozycja 
pomysłowa i misterni: harmonizo- 
wana: Piękna i nadzwyczaj popi- 
sowa dla chóru á cəpela B. Wa- 
lek-Walewskiego „Bajka o Kasi 
i Królewiczu“. Wykonanie tejo u- 
tworu nastręcza wielkie trudności, 
które mimo rzętelnych starań arty- 
stycznego dyrygenta p. |. Rangla 
i usiłowąań dzielnych „Echistów * 
nie zawsze dały się przełamać 
szezęśliwie, Wszak cytat „In ma- 
gnis rebus vo uissę satis“ w sztu- 
ce niejednokrotnie zastosowanym 
być może.. Świetnie natomiasi 
i wprost koncertowo wypadła wy- 
wołująca burzę oklasków irterprc- 
tacja przepięknej suity A. Sö 'er- 
mana „Chłopskie weseie", odzi: - 


czająca się — prócz nieoimylnej 
intonacji i umiejętnie stopniawane 
dynami i — werwą, żywo pulsu 


artysiycznie opra 


jącą rytmiką i 
małemi odmia- 


Gowaną f nezją. Z 
nami wypadałoby powtórzyć po- 
wyższe superlatywy, cacąc spra- 
wiedliwie ocenć doskonale i el:- 
kiryzujące słuchaczów wykonanie 
kilku pieśni ludowych w układzie 
St Lipskiegó. W ostatniej z nich 
odniósł sukces wielki i — rzec 
można — intensywny wykonawca 
sola terorowego p. dr. A. Koro- 
pącki. Rzewna jego, p:łna ujmuia- 
cej prostoty, prawdziwie uczucic- 
wa i sitibtelnie cieniowana kanty- 
lena Wywarł: na suchacząch ni.- 
przeciętne wrażenie. 

Do zajmujących dla muzykai- 
nego Świata now: ści zaliczyć rów- 
nież wypada peiną ognistego tem- 
peramentu kompozycję Z. K. Rurda 
„Pieśoi rasza* (do stów Kaspro- 
wicza), oraz miniaturowy dramat 
M. Świerzyńskiego — okreś enie to 
dotyczy rozmiarów a nie byraj- 
mniej waloru koampozytorskiego — 
„W kuźni”, charakterystyczny na 
podstawie oryginalnego kolorytu 
wyłaniającego się z układu głosów. 
Precyzyjne wykonanie tych utwo- 
rów pizyniosło zaszczyt batucie 
dyrygenta, wydatnym głosom „Echi- 
stów* i znanej karności tego umie- 
jętnie frazującego zespołu. Publi- 
czność nie szczędziła wykonawcom 
serdzcznych oklasków, ich lwia 
część przypadła jednak w udziale 
p. B. Walek-Walewskiemu. autoro- 
wi „Bajki o Kasi i Królewiczu*, 
którego audytorjum wywołało ova- 
cyjnie na estradę. 

Popisy choralne przeplatał dwu- 
krotnie śpiew solowy artysty opary 
p. R. Cyganika. St. Niewiadom=kie- 
go pieśń „Rozłegnijż: sią“ musi 
być — ze względu na swą wait ść 
kompozytorską, artystyczny sposób 
wykonana i rodzaj sukcesu — 
wym eniąrą na pierwszem miejscu, 
„Doskonale usposobiony głąsowo, 
odniósł p. Cyganik również w na 
stępnej wiąząńce pieśni (program 
wymieniał dzieła Karławicza i Czaj- 
kowskiego) sukcęs bardzo pokaźny 
i musiał dorzucić dwie nądobo- 
wiązkowe interpretacje. Za st:ran- 
ny akompaniamant nal:żą 
(K Lewickien:u s'owa uz: ania. 

Fr. Ncunauser. 


się p. 


Z zagadnień chwili. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 16, stycznia 1925, 


ilmigzy uregulować we Lwowie sprawę honorarjów 
lekarskich, 


WARSZAWA WYDAŁA JUŻ CENNIK DLA LEKARZY. — JAK W TEM 

ŚWIETLE PRZEDSTAWIAJĄ SIĘ POBIERANE U NAS HONORARJA 

LEKARSKIE, — NASZA IZBA LEKARSKA WINNA PÓJŚĆ ZA PRZY- 

KŁADEM STOLICY. — DLA WYPOWIEDZENIA SIĘ W TEJ SPRA- 
WIE OTWIERAMY NASZE ŁAMY, 


Lwów, 14 siycznia. 


(i. p.) ledrą z piekących spraw 
współczesnego życia jest kwęstja 
wysokości honorarjów lekarsk ch... 
Nieustalesie norm w tym w glęcze 
czyni często warstwom niezamo- 
żnym  r.edostępnzm korzystanie 
z pomocy lekarskiej — jak z dru-, 
giei srory jest przyczyną zmniej- 
szenia sę klienteli lekarskiej, co 
odb,a się bardzo dotkiiwie n 
warunkach egzysencji mniej renc- 
mowanych lekarzy. Niezatiożny pa- 
cjent bowiem, nie wiedząc z góry, 
iie mu pojczą za leczenie, w bai- 


* dzo wielu wypadkach wogóle re- 


z g uje z wezwania lekarza, zwłasz- 

z. mając odstraszające pr ykłady 
aa krewnych i znajomych, od któ- 
rych ten lub ów lekarz zażądał za 
leczenie honorarjum, nie stojące 
w żadnym stosunku do ich śro.- 
ków materjaln:ch. 

Stolica słusznie uznała konie- 
czność uregulowania tej kwesśtji a 
Izba lekarska warszawsko-białc- 
stocka ustaliła urzędownie wyso- 
kość honorarjów lekarskich. 

W zasadach ogólnych przyjęto, 
że opłaty za czynności lekarskie są 
zależne od umowy, W braku umo- 
wy ustalono cennik, którego głó- 
w e taryfy podajemy poniżej. Z: 
czynności nieobjęte *cennikiem po- 
biera się opłaty jak za czynności 
podobne do wyszczególnionych 
w cenniku. ZA środki lecznicze, 0- 
pairunkowe i djagnostyczne oraz 
2a instrunieniy, które raz tylko u- 
żyć można lub które zostały dane 
choremu przez lekarza do użytku — 
chory obowiązany jest zwrócić ich 
wartość lub kupić nowe według 
wskazówek i żądania lekarza. Cen- 
nik obowiązue od chwili ogłosze- 
nia aż do odwołania. 

Cennik warszawski przedstawia 
się następująco: 

Porady i świadec wa. Porada 
w gabinecie lekarza zł. 8. Porada 
w domu u chorego 15 zł. Porady 
od godziny 10 wiecz. do godziny 
8 rano — opłaty dwukrotne. Udział 
w naradzie lekarskiej opłaty 
dwukrotne. Świadectwo wraz z po- 
radą lekarską na żądanie osób pry- 
watnych 10 złotych. 

Zabiegi położnicze: Opieka le- 
karska przy porodzie normalnym 
bez dyżuru ,60 zł. Opieka iekarska 
przy porodzie operacyjnym z za- 
biegami mniejszemi 100. zł. Opieka 
ickąrska przy porodzie operacyjnym 
z zabiegami średnio-ciężkimi 150 zł. 
Opieka lekarska przy por dzie o- 
peracyjnym z zabiegami ciężkimi 
250 zł. 


S.my wysze:eg 'lnione stanowi 
opłatę dla operując g ; za całą 
asystę lekarską przy operacjach 
doliiza się jedną trz .cią w kizi- 
uych sum, 

Usialęnie powyż zych norm n:- 
stąpiło po dokładnem rozwsżen u 
ogólnej konjunktury gospodarczej 
pry równoczesnem uwzględni n u 
zapewnienia odpowiedniej ': gzy- 
stencji stanawi la ar:kiemu. Nadto 
należy podkreślić endencję Izby 
lekarskiej w ki. runku zapobieżenia 
ewentualnemu wyz;siowi pacjenta 
p zez lekarza, 

Tęndencja powyżs:'a przejawia 
się w tem, że jakkolwiek przyjęto 
w zas:d ją,. iż o wysokości opłat 
rozstrzyca umawa, jednakowoż j - 
żeli lakarz z góry nie uprzedzi pz- 
cjenia o pobieracejm przez niego 
h.norarjum, to winien stosować się 
do cennika. 

Jak z tego widzimy, w War- 
szawie kwegtja honorariów lekar- 
skich zgs'ała juź uregu'owana. Izba 
lekarska lwowska winna pójść jak 
na:prędzęj za tym przykładem. gdyż 
s rawa opłat za czynności lekai- 
skie jest u nas zaiste ją rzącą bo- 
Jączką. Nie brak, co prawda, mię- 
dzy naszymi 'ekąrzami ludzi pra- 
wdziwego pr święcenia, którzy swó 
ziwód traktują jako samarytańską 
służbę i dla kórych pierwszym 
celem jest niesieniz pomocy cier- 
pi-czj ludzkości. Swietlanym wzc- 
rem takirgo kapłańskiego pojmo- 
wania swego zadania, był n. p. 
zmarły niedawno w naszem mieście 
św. p. Orest Li:winowicz. 

Niemniej jednak możnaby wo- 
żyć długi djajusz wypadków, 
w których ten szczytny obowiązek 
zostaje podporządkowany w ględom 
natury materjalnej. Szczegól.iej ja- 
skrawo uwydatnia się ien fakt na 
tie nowozałożonego cennika lekar- 
skiago dla Warszawy, na podstawie 
kiórega można stwierdzić, żę ha- 
norarja, pobierane przez wielu le- 
karzy lwowskich, znacznię bardzo 
przekraczają normy warszawskie. 

Z tego względu podkreślamy 
raz jeszcze konieczneść szybkiego 
uregulowania tj sprawy u nas. 

Ponieważ, rzecz prosta, norm 
takich nis można przenieść auto- 
mątycznie z jednega cennika do 
drugiego, lecz należy przytsm r: z- 
patrzeć jak najwszęchstronniej lo- 
kalne wąrunki życiowe i gospo- 
dąrcze, przeto sądzimy, że winny 
się w tej mlerze wypowiedzieć za- 
równo sfery lekarskie i związane 
z nimi instyuce, a w pierwsze 
Hinji Kasy chorych — jak też z dru- 


Zabiegi ginekologiczne i chirur- | giej strony rzecziicy publiczności, 


giczne; Zabiegi małe 25 zł, Opera- | 
cje małe 75 zł. Operacje średnio- ; wy otwieramy dlawyrążenia 
ciężkie 175 zł. Operacje duże 250 zł, i 


reprezentacyjny 


AL PRASY= 


7. suiago 1925 r. 


W zrozumieniu ważności spra- 
y tych 
opinij łamy „Qazety Porannej“, 


Kasyna i Kolo lit.-art. 
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z przemysłu 
naftowego. 


ZNAMIENNA REZERWA „ROYAL- 
DUTCH“U („SHELL“) WOBEC NA- 
SZEGO PRZEMYSŁU NAFTOWEGO. 


Ehspanzja „Standard'u* na razie — bez 
konkurench. 
Lwów, 14. stycznią. 

Wedle otrzymanych orzęz nas infor- 
mącii postanowił światowy tet naito- 
wy „Royal-Dutei (Shęll') nis inwesto- 
wąć na razie żadnych kapitałów w p- 
skim przemyśle naftowym. Generalna 
dyrekcja tej nołtężnej firmy, współza- 
wodnicząca stale na rynku ŚWiąrowyim 
z amerykańskun „Stąpdardem', uza- 
salmia tą swaią obecną rezenwę wobec 
Polski rzekomą nierentownością Boczy- 
nionych już dotąd wkładów. Dla infor- 
macji zaś należy Zaznaczyć, że n. p. 
wielka S. A. „Nafta“ araz Tow. naftowe 
„Mazut*, będące (obok „Br. Nobs“) 
zastępczą organizacją handlową dja 
zbytu produktów „Polmįinų“ — operają 
sę w niemąłęj mierzą ga „Royal- 
Dutch'u*. I włąśnie „Mazut zamierzał 
tą dobrą koliganpię finansową z bogatym 
wujem zagranicznym wyzyskac, dla 
rozbudowy swych wpływów w Pol- 
sce, przy których to zabiegach spotkał 
go ów tak — miespadziewany i nięza- 
służony — zawód i rozczarowamę. 

W każdym razie jednak daje stano- 
wisko trzeźwych synów Abionu — kam 
ierencja z „Mazutem” cdbyła się w dy- 
rekcii „Shcila* w Londynie — wiele do 
myślenia. Przedewszystkiem bowiem 
nie jest ono zachętą dla kapitałów za- 
granicznych, które miałyby ochotę wo- 
kowąć się w Polsce, a na których 
przyciągnięciu do przemysłu tak bar- 
dzo nam zależęć powinno. Jest to bo- 
wiiem forma kredytu gospodarczego 
najpożąddńsza i jedyne, wprost wyina- 
rzane. votum zautania ala państwa i jæ 
go przysziości. 

O ile zaś chodzi już tylko o Sam 
przemysł naitowy, to rezerwa „Royal- 
Dutch'u*, któraj trwanie nie da się je- 
szczę przęwidzieć, rozwiązuje teraz 
zupełnie ręce „Standardowi”, który pad 
rozmaitemi  postąciąmi i tak już Wy- 
wiera wpływ i naalsk ma uklad naszych 
stosunków naftowyeh, dziaiając niety|- 
ko Brzez swoje gkśpozytury w kraju 
samym („Olej skalny. „Vacuum i in- 
ne), lecz także „na dystans“ przez pe- 
wne  potężme instytucje bankowe za- 
granica, od których nasze iwimy va- 
ftoowe zostają w wielkicj zależności 
kredytowej, 

„Standard“ zaś pewny obccnie neu- 
tralności „Shella“, opanowuje zwolna— 
pośrednia j bezpośrednio — rynek nasz 
naftawy w kraju, dostosowując z cza- 
sem kwotę produkcji do naszcgo zapo- 
trzyebowamia wewnetrznego, podeząs 
gdy cały, wielk: rynek: eksportowy na- 
sycać będzic — zgodnie z wytyczneńmi 
swej polityki nandlowej — produktami 
z własnych rafiqęrii i ropą z własnych 
szyhów. 

Na polu włalki o rynki zbytu „Stan: 
dard“ święci sąme tryumfy. wcielając 
pod panowanie swojej „nafty“ Jedne 
państwo po drugiem. I w tem wiaśŚnie 
egronmem  powydzęniu „Standard QOH 
Comp.', w jego niespożyttej ekspanzyw- 
ności, tkwi obeomie wielkie niebęzpie- 
czeństwa dla pravsałośj naszegp eks- 
porty nroduktaw, stanowiącego 3/5 
(trzy piąte) maszej całej produkcji w 
naftowym prełmindrzy nandlowrni. 
EMEEZĘNDF"""T. 


NADESŁANE. 


Fabryką wódsk i likierów pod 
Firmą Jan Muszyński, Sia z ogr. 
odp. we Lwowie w likwidacji 
sprzeda całe urządzenie fabry- 
czne wraz z zapasąmi i urządze- 
niem biurawem. — Oferty przyj- 
muje i bliższych in'ormacji udziela 
do dnia 18, b. m, 
Władysław Kozłowski 
prezes komisii Ifewidacvinel 


388 __ Lwów, ul. Gródeoka 86. 
EA nn z 
Daj grosz na calą 


Towarzystwa Szkoly Lodowej. 


Mr. 7303 
Z dnia. 


Q TYCH, CO NIE ORZĄ I NIE 
SIEJA... 


Lwów, 14. stycznia. 
Jednym ze sprawdzianów kul- 
tury danego środowiska ludzkiego 
jest jego stosunek do zwierząt. Nie 
może Świadczyć dobrze o mieszkań 
cach miasta, widok bezdomnych 
psów. wałęsających się po ulicach, 
lub bezkarnego znęcania się woź- 
niców nad wynędzniałymi zwie- 
rzętami pociągowymi, iak niemniej 
zaniedbanie ptactwa, napełniające- 
go życiem, Świergotem plantacje i 
ogrody miejskie. 

Niestety przyznać trzeba, że 
kto pod tym punktem widzenia cce- 
niałby kulture Lwowa „nie mógłby 
wydać o niej pochlebnego sądu. 

Nieraz już na tłamąch naszego pi- 

sma dawaliśmy włyraz oburzeniu 
ma wybryki rozmaitych dorożkarzy 
ł woźniców, jak też poruszaliśmy 
sprawę bezdomnych psów — dzi» 
siaj chodzi nam specjalnie o zwró- 
cenie uwagi publiczności lwowskiej 
na obowiązek oachromy skrzydla- 
tych stworzeń. Wmoszą one w ży- 
cie przyrody nietylko tak wiele we- 
sela, ale są nadto naidzielnielszymi 
pomocnikami człowieka w kulturze 
drzew i płodów rolnych, nad tem 
bliżej zatrzymywać się uię potrze-, 
ba poucza o tem każdy elementarz 
szkolny. à 

I w tcorji ġest taka ochrona rze- 
ozą uznaną, a nawet niemało osób 
zakupuje w Iwowskiem Towarzy- 
stwie ochrony zwierząt puszki i ta- 
bletki dla żywienia ptactwa w porze 
zimowej. Ale tu następuje załama- 
nie się całej akcji. 

Jaki tego powód?... 

Oto te masze przysłowiowe wa- 
dy: niewytrwałość i szybkie znn- 
dzenie się tem, cośmy Zz początku 
uchwycili jako miłą zabawkę... 

Bo przypatrzmy się puszkom na 
parayetach okiennych i tabletkom 
w ogrodach... najczęściej są one pu- 
ste i mało kto pamięta o systema- 
tycznem sypaniu ptactwu okruszek. 

Inaczej wygląda opieka nad pta- l 
ctwem zagranicą. Przykładem mo- 
gą nam być w tej mierze miasta nie- l 
imieckie, gdzie widzi się wszędzie 
wzorowo utrzymane, że się tak 
wyrażę, jadalnie 1 sypiałnie dla 
tych najmilszych ze stworzeń, któ- 
re wedle ewangeliczne! przypowie= 
ści żyć mają nie onząc i nie siejąc... 
Część darów bożych należy im się 
od ras w udziale. J E: 


Przyspieszony przewóz 
posyłek drobnicowych, 


(Telefonem od naszego korespondenta), 
Lublig. 14. stycznia. 

W gpiach 9, i 10. b. m. odbyła 
się tu konferencja przedstawicieli 
wszystkich dyrekeji kolei w spra- 
wie ząprowadzenia z dmiem 5. czer- 
wca b. r. towarowo-pośpiesznych 
pociągów. I tak ustalono zaprowa.- 
dzenię takiego pociągu między Ło- 
dzią i Warszawą 4 Lwawem przez 
Rozwadów, oraz Warszawą i Ļwo- 
wem przez Bełzec—Reiowiec. Po- 
ciągi te będą miały wę Lwowie do- 
godne połączenia z podobnymi po- 
' ciągami, idącym przez Stanisławów 
i Śniatyn dọ Rumunfi, — lnowacia 
ta przyczyni się do rozwoju handlu 
w Polsce, Oraz ożywi ruch transy* 
tawy, na Wschód. 


„GAZETA PORANNA" z dnia 16. stycznia 1925. 


Hiszranic gwałtem pchaja się Jo Matckka. 
wie, Czy mzyczyną tei natąrczywości 


| 


Kto 
Mąurytanak... 


i iednak bez powodzenia. 
nie jest znana nięknośc 


Polemika. 


Granice asymilacji. 


Ponż j zamieszczamy część 
drugą nadesłanego a tykułu, 
kiórego część pierwsza p. t. 
„Reciama uiopji* wywo'ała 
ba.dzo żywe zainteresowanie, 

Red. 


Lwów, 14, stycznia. 

Przejdźmy z kolei do problemu 
asymilacji, z któr: autor „Nad ko- 
lebką" obszed: się tak po macoszemu 
zaprzeczając jej war ości czynnika 
trwarego « powszechnego. Nijcięż- 
szym zarzutem przeciw trwałości 
as m lacji ma być powrót niektó- 
rych zasymilowanych rodzin angiel- 
skich d> żydostwa, zarzutem zas 
prze.iw jowszechności tego zja- 
wisk: ma być nikły postęp asymi- 
lacji w latach powojennych. 

Co do rodzin angielskich — te 
przykład ten dowodzi tylko -po- 
wierzchowności : postrzeżenia. Owe 
rodziny bowiem nie zafrąciły niczego 
z nabytych już cəch środowiska 
brytyjskiego. Ich rzekomy „powrót 
do żydostwa* polega na czysto 
humanitarnem zainteresowaniu ide ; 
paleslyńską, jest więc waśnie jedną 
m tych cech rasy anglo-saskiej, 
która każe np. metodystom amery- 
kańskim łożyć poważne ofiary na 
rzecz urządzeń humanitarnych w 
Europie. 

Co zaś do nikłych postępów 
asymilacji w okresie powojennym — 
ta jest to zjawisko równię zawodne, 


j jak ręzkwit sjonizmu. Nie zaprze- 


czamy, że warunki do wszelki j 
asymilacji, były w tym okresie jak 
najgorsze. Prąd, dzielący narody 
i warstwy społeczne. nie sprzyjał 
pracy nad łączeniem i jednaniem 
Ale też ryzykowne jest budowanie 
na doświadczeniach tęgo akresu 
jakichkolwiek horoskopów na przy- 
szłość. Równie dobrze możnaby 
dziś „stwierdzić“ bankructwo zmy- 
słu oszczędności, który pod wpły- 
wem bolesnych rozczarowań zanikł 
jednak w miarę rozwoju normalnych 
tosunków powraca da dawnęgo 
znaczenia. 

Asymilacja jest procesem ko- 
niecznym przy współżyciu dwóch 
czynników kulturalnie i ilościowo 
ióżnych. Strona silniejsza wchłania 
s'abszą. Procęsowi temu można 
przeciwdziałać przez sztuczne u- 
macnianie separatyzmu, me na jego 
tempo hamować, ale trud ten poza 
zyskiem na czasie nie da innych 
wyników. Epilog zawszę jest jeden 
zgodny z wiekowemi doświadcze- 
nia i historji. 

Ro.wój asymilacji załeżny jest 


od trze h inomentów, posiadającyci: 
waitość praw fizykalnych: od na- 
tężenia siły asymlującej, od po- 
jemności środowiska asymilowane- 
go I od jego skupienia, W stosun- 
kach polskich czynnik pierwszy 
wzrósłszy niepomiernie od chwil 
uzyskania niepodległości państwo- 
wej, wzrasta nzdal, W miarę, jek 
u talą się i krzepnie idea państwo- 
wa w Polsce, jak potęgują się 
jej wartości kult.ralnę — rośnie 
sia atrakcyjna, promieniująca od 
polskości ku  skupieniom n'e- 
polskim. 
Formalnię stan posiadania asy- 
milantów jako grupy idecwo-poli- 
tycznej może prezentować się b ado. 
Faktycznie jednak asymilacja wśród 
Żydów uczyniłą w tych kilku jatach 
olbrzymie postępy. Jej ofi rz:mi są 
w pierwszym rzędzie sami sjoniści, 
kórzy możę nie zdaą sobie nawet 
sprawy z tego, il: ducha polskiego 
wchłenęli w siebie. J ŝli dziś Ży- 
dów kresowych nazywają Ukraińc, 
„awangardą polanizacji*, nie jes 
w tem ani wina, ani zasługa sjo- 
nistów. Całkiem poprostu, nieświa- 
<onie dokonuje sę proces przyj- 
mowania przez Żydów jezyka, 
obyczajów, kultury pęlsk'ej. Dzieje 
się tọ tem łatwiej, że Żydzi z za- 
sady, zą podszeptem swega opor- 
tuaizmu przechylają się ku prądom 
najenergiczniejszym, ku prądem — 
że tak powiemy — panującym, 
Gdyby dziś zamiast 13%, był 
tylka 1% Żydów w Polsce, nie 
tylka nię istniałaby kwestja ży- 
dowska, ale — poza religijnym — 
nie istniałby żaden sęparatyzm 
żydowski, Do istnienia i przecią- 
cągania się tych separatyzmów, 
åa państwa niepomiernie szkodli- 
wych, przyczynia sę w pierwszym 
rzędzie pojemność mąsy, poddane 
działaniu sgymilacji. 
Tutaj cjoniści nie więle mogą 
dop móc. Wprawdzie powiedziano 
^ nich pięknie, że podjęli się za- 
dania odciążenia społeczeństw aryj- 
skich, ale tego zadania chyba oni 
sami serję nie traktują. Transporty 
maluców, żegnane z takiem unięsie- 
niem, są kroplą z wciąż przybiera- 
iącego oceanu. Nawet najgęstsze 
skolonizowanie Palestyny nie wy- 
| ludni naszych miejskich ghett. Do- 
póki powrót normalnych warunków 
życiowych (szczególnie na sowięc- 
kim wschodzie) nie umożliwi do- 
browolnego odp pwu ow j nadwyżki 
żydostwa polskiego, a szczególnie 
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Lwów, 14. styçgania. 

Karzystalac z gețowości Szaj, Re- 
dakcii umieszczania w Swem poczyt= 
neni piśmie głosów szerszej publicz- 
ności, pozwalam sobię 4wiócjić uwagę 
na pewną właściwość... a raczej nie- 
właściwość naszego grodu. Mam na 
myśli nasze chodniki. Pomijam znane 
powszechne a dające się nam we zna- 
ki ich wady, owe opiewane już nieled- 
nokrotnie przez dzielnietszych odermie 
szermierzy pióra, nierówności, pochy- 
łości, wyboje i inne dziury, ale zaigię 
Się miejscami, w których ich wogóle 
iroma, oraz przyczynami tych braków. 

Oto panuje we Lwowie nd dawien 
dawna zwyswzaj, że chodniki kamienne 
kładzie się tylko przed kamienicami. 
Jeżeli więc znajdzie się gdzieś — 
zwłaszcza na ulicach bardziej oddalo- 
nych od śŚródrnieścia, choć | w śród- 
mieściu tego n'e brak — miejsce nieza- 
budowane, nieogredzone lyb ogrodzone 
parkanem, to urywa się tam nagle 
chodnik, a przechodzień musi brodzać w 
błocie, jak gdyby on poncsił wię nie- 
zabudowania owego miejsca. 

Czyż chadnik: nie mają służyć ułat- 
wieniu ruchu pieszego w całym Lwo- 
wie? 

Czas już byłoby zerwać z tym prze- 
Starzałym øwyczajem i iŚć za mrzykła- 
dem Zachodu, gdzie naprzód przystępu- 
je się do regulacji ulicy. a potem nastę- 
puje jej zabudowanie. Z. Kr. 


odpływu masy napływowej, tak 
długo „problem pof:mności* nie 
da się rozwiązać. Będzie on — jak 
ktoś zauważył — bezprzędmiotową 
dyskusją ludzi, którym za ciasno 
jest w jednej, hermet;cznię zam- 
kp ętej ubikacji, 

Trzece z izędu zagadnienie — 
skupienia żydostwa polskiego — da 
się rozwikłać jedynie w drodze 
rozbicja ghetta. Środowisko to, zam- 
kiięta w sobie, we własnej ciem- 
nocie i nędzy, zwycięsko stawia 
dotąd opór działaniu prądów zew- 
net znych. Tam tylko spotkać można 
lizi, na których wiełowiekowy 
częgto pobyt w Poleca nie zostawił 
najmniejszych Śladów. I tam asymi- 
laga nie działa. j 

Rozbicie ghett jest zagadnieniem 
społecznem i kulturalnem. Z zado- 
woleniem podkreślamy, Że nawet 
sjon'ści robią coś w tym kierunku, 
aby (choć Pałesiyna leży w Azji) 
wnieść podmuch Europy do owych 
siedlisk dziwacznego Śręduiow:ecza, 

Jak wspomnieliśmy — asymi= 
laca Zydów w Polaca jest proce- 
sem biologicznym, raczęj podświąr 
domym, niż świadomym i progra” 
mowym. Dlatego też nle muźna 
przęceniać roli ideawych zwierzeń 
asymilacy nych. ich program jest 
wlaściwie taorją filozoficzną, ujmu- 
jącą te, co Życie samo wydaję 
z siębłe w formie gotowej. 

Natomiast — mimọ pewnych, 
mimo wolnych zasług — rolą sjo- 
nizmu w owym procesię biologicze 
nym jest hamulcem. Sionizm na 
wewnątrz ulcegłszy asymilacji, na 
zewnątrz usiłuje podtrzymać sepa” 
rątyzm, Rozprasza uwagę Zydów 
nolskieh i odwraca od zagadnień 
dla nich najlstotniejszych. W szcze: - 
linę otwartą dla wpływów kultu- 
ralnych i państwowych polskich, 
stara się waączyć kruchą ideę 
własnej państwowości i balast he- 
brajszczyzny, A e 

Dlatego — na tle życia i jego 
warunków — Sjanizm jest produk- 
tem sztucznym, skazanym na usta 
wieznę „stogowanie* swych zasad 
do zgoła innej praktyki, na ludze- 
nić się teorją, z której jedna tylka 
nazwa jest nięzmienna i z każdym 
rokiem bardziej — fałszywa. 

W. B, 
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PRENUMERATA: Miesięczna 4 zł. 23 gr. 

Z dostawą na nmejscu lub przesyłką 

gocztewą 4 zł. 50 gr. Za granice 
5 zł. 50 zr, 


TEATR WIELKI. 

Czwartek „Faust“. 

Piątek „Cavaleria“ j „Pajace*. 

Sobota o godz 330 „Betleem pul- 
skie“ (po raz wstatni). 

Sobcta c godz. 7.30 „Prorok“ (50% 
zniżki — abonament ważny). 
| Niedziela o godz. 3.30 „Lampa Alla- 
dyna“ (ceny popularne) 

Niedziela 9 godz. 7.30 
(gość. występ Zamerskiej). 

Poniedzialek wyjatkowo o godz. 6 
pop. przedstawienie dla dzieci „Kopon 
szek“ (wznowienie! 

Wtorek „Lakme“ (gość. występ Za- 
morskiej). 


TEATR MAŁY, 
Czwa-iek „Świt, Gzień i noc“. 
Piatek „Swat, dzień i noc". 
Sobota „Świt, dich i noc". 
Niedziela „Świt, dzień i ngc. 
Poniedziałek „Świt, dzień i noc”. 
Wtorek „Swit, ćziet: i noc”. 


TEATR NOWOŚCI. 

Czwartek „Szampańskie kobietki“. 

Piątek „Pajacyk: (59% zmżki). 

Sobota „Hrabina Marica“. 

Niedzic!a „Hrabina Marica“. 

Poniedziałek „Hrabina Marica“, 

Wtorek ,Szampańskie kobleiki'* (50 
proc. zniżki — abanament ważny). 


„Salome“ 


Występ Jana Kiepucy w „Faauście”. 
Młouy ten i obdarzony istotnie baidzo 
bękivm glosem śpiewak zaprezentował 
sie doskorale na odbytej Iróbić. Każe to 
przypuszczać. że przedstawienie „łau- 
sla“ będzie nieprzecietne. 

„Betlcem Polskie” po raz ostatni po- 
jawi sie w sebotę o godz. 3.00 w Jea- 
trze Wielkim. 

59% zniżki cen na „Prorcka”. Fo- 
tęzne dzieło Maverociax grac bydzie 
av sobotę wieczorem Obowiązuje 50% 
zniżka. Abonamuni równicż ważny. 

Abonament sżyczniowy. Już tylko dro- 
bna ile tego abonamentu pozostała, 
gdyż zaraz w pierwszych dniach więk- 
szość bloczków została rozsprzedaaa. 
Resztę bloczków sprzedawać się będzie 
jeszcze tv'ko kitka di, poczem kasa z0- 
stame zarnkn.ięia. Abonament stycznio- 
wy będzie bardzo korzystny i opłaci się 
dowicie. Abonament premierowy sprze- 
dają w dalszym ciągu kasy Teatru Wiel 
kiego. 

Prośba o nieprzeszkadzanie podczas 
Przedstzwień, Obecnie w Teatrze Ma- 
łym grana iest bardzo subtelna sztuka 
„Świt, dzień i noc“. Spaźnianie się, 
szmery, szukanie miejsc już w czasie 
akcji rozprasza nastrój į w wysokim 
stopniu psuje najsubtelnicisze momenty. 
Dyrekcja prosi pmzeto o punktualne ja- 
wiemic się i zaznacza, że z chwilą pod- 
niesienia kurtyny drzwi na widowni bę- 
dą bezwarunkowo zamknięte. 

x 


Teatr Bagatela. Program obcny 
od 15. stycznia: „Ciasięczki z reperi. 
Zieluncgo Śledzia. L. Urbańska —- Ra- 
djokoncert — Dagmar Hauzen Sziiwa!a- 
wa — Deet Barkarow — B. Bronowiki 


„L Uustraton“, awantura w 5-ciu o- 
brazach. Początek o godz. 8.15. 
BIURO KONCERTOWE M. TUERKA: 


Piątek. 16 stycznia: Z cyklu koncer- 
tów mistrzowskich XIV. VASA PRI- 
HODA, skrzypek. 192-4 

s E 

OD REDAKCJI. Znany i cenłony li- 
terat p. Marjan Hemar, współpracownik 
naszego pisma, wrócił obecnie z trzy- 
miesięcznej podróży Po Włoszech. W 
najbliższym czasie ukaże się w „liaze- 
cie Poratńnej" serja iejletonów p. Hema- 
ra pt. „Z Włoch, w której amor po- 
dzieli się z licznymi zwolentikami swe- 
zo ciętego Pióra, wrażeniami Ż wiecz- 
mie nowego i pieknego krain. 

Kołendy staropolskie. W niedzielę dn. 
15. bm. a godz. pół do 12 odbędzie się 
w sali Konserwatoriumn (Chorążczyzny 
T.) Poranck koncertowy. urządzony sta- 
ranem Koła Rodzicielskicgo |. panstw. 
Sem. żeńskiego im. Asnyka na budowę 
kolonii. W programie odczyt o staiojrol- 
skich kcienduch prot. uniw. dra Chybii- 
aSkiego j śpiew p Drescher-Fasławskici 
i(akoenp. p. Helena Lisiecka). Chór żeński 


i 


„GAZTA PORANNA" z dnia 16. stycznia 1925. 


JAKO 3-LETNI CHŁOPAK OULDANY 


Lwów, 14. Stycznia. 

(t) Wczoraj po południu przechodzą- 
cy torem kolejowym pomiędzy mostani 
nad ul. Żamarstynowską i Klcparowską 
pustorumkowy ujrzał leżącego na Szy” 
nach młodego chłopca. Gdy na wszwa- 
nie jego, bv powstał, nie odpowiadal, 
posterunkowy siła Ściąagnął ze szyn nic- 
doszłego santobócę ł oedprowadził go 
płaczącego do Komisariatu. 

Tu okazało się, że jest to 16-letni 
Fryderyk Fiserherg. pomocnik krawiec- 
ki, zam. przy ul. Słomecznej 59. Historia 
Kiscnherga jest rzeczywiście dramaty- 
czna. Przed 13 latv dzieckiem zabrany 
został rodzicom przez dziadka swojego 
Izaka Szmilawicza do Lwowa. Oiviec 
jego, obywatel niemiecki mieszka obec- 
nie z żoną w Ludwigshafen. Dziadek 
oddał wnuka na naukę do krawca Selira 


STARY I WYPRÓBGWANY SPOSÓB 
SŁUTYCH ALBO 5MIER ! 


„BANDYTA“ SIĘGA PO, OKUP, 


(t) Wczoraj zaszedł we Lwowie 
rzadki stosunkowo wypadek próby wy- 
muszeia za pośrednictwem listu anoni- 
mowcgo pieniędzy groźbą odebrania zy- 
cia. Osobnik, używałący tego sposobu! 
łatwego zdobycia gotówki prawie zaw- 
sze wpada w zastewioną puiapkę, lak 
też było i w danym wypadku. 

Znany powszechnie we Lwowie prze- 
inysłowiec i kuriec N. R. otrzymał onc- 
Kdaj iist bez podpisu, w którym autor 
tonem stanowczym zawiadeenił «o, że 
w ciągu 3 dni wykonany zostanie na 
niego zamach, o iic do -dnia następnego 
godz. 6 wieczorem nie złoży kwoty 500 
złotych w kopercie nieprzemakalne) pod 
słrpem telegraficznym obek ostataiezo 
przystanku tramwajowego koło Szkoły 
Przemysłowej przy ul. Snopkowskici. 

Bądź co bądź list ten mocno zanic- 
poko adresata. Po porozumieniu się Z 
policją włożył wczoraj żądane pienia- 


TĘSKNOTA 7A NIEZNANYMI RODZICAMI. 
JAZD DO RODZICÓW PRZYPROWADZIŁ CHŁOPCA DO ROZPACZY. 


ZA KARK I PAKUJE DO ARESZTÓW. — DOCHODZENIA WYKAZAŁY, 
JEST IO UCZEŃ SZKOŁY PRZEMYSŁOWEJ, KTÓRY CHCIAŁ SIĘ ZA 1E 
PIENIĄDZE UBRAĆ. 


Zamach samokójczy 16-lefn. chiopca 
z tęsknoty za rodzicami. 


DZIADKOWI NA WYCHOWANIE 
BRAK SRODKOW NA WY- 


ul. Bernsteina Chifu- 
pien powirósłszy, wypytywał uziadka 
ciągle o roGziców, których pamiçial jak 
przez sen. W ostattjch czasach tęskn0- 
ta za nieznanymi rodzicami spotęgcwa>, 
ła się do najwyzszych granic. Eisei- 
kerg nie mógł z powadu branu pienię- 
dzy nawet niarzyć o możności uirzenia 
rodziców. W niedzielę wyszedł z micsz- 
sama dziadka i z rozpacza iulał się 
przez dwa dni po Ocludnych miejscach. 
Wczoraj wyczerpany, zmażony giodem, 
w siem nodnicceniu nerwowem pesta- 
iiowił odebrać sobie życie. Na imicisce 
samebójstwa wybrał ter kołejowy... 

Fieunego chorcau nadała po'itja w 
rece dziacku, który z:luisposolem Wy- 
czekiwał przez dwa, dni jsgo powrotu, 
lic WicużąC CO SIĘ z liil stało. 


SET, zam. przy 


„Czarna ręka* we Lwowie. 


ZE'FYWANI" PIENIĘDZY. --. 
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— OFIARA WYMIISZENIA W TOWARZYSTWIE 
POŁICJI SKŁADA OKLP NA WYZNACZONEM MIEJSCU.— W CHWILI GDY 


POLICJA CHWYTA GO DELIKATNIE 
ŻE 


raz post. Krupekiego udał się osobiscie 
wczoraj popołudniu na wskazane mici- 
sce. 
Purktnalnie o g. 6 ujrzała ukryta po- 
iicia mepewnic idącego Osolrmka. który 
z miepokojein rozgladając się. zbliżał się 
j ku ta-alncmu słupewi tełegraiiczneniu. W 
'chwili, gdy kopertę schował de kicsze- 
fm. został ujętv. Przerażony ine próbo- 
wał nawet uciekać. 

| Sprowadzono go do keimsariatir 
gdzie okazało się. iż jest to 17-letni Ste- 


zm wywiadowcy Wógaickiego O- 
i 
l 


fan $ absolwent Szkoły Przemy 
słowej. Jak zeznał, uczyni to, aby sdo- 
być pizniądze potrzebnu na Sprawicnie 
ubrania. Ukończywszy szkcłę zamierzał 
śtaraż sie o pasadę, nie miał jednak 
przyzwoitego ubrania. Postanowił tedy 
wysgkw.peowac się w świat w igdynv do- 
stępnw dła sichie sposób. przez wyrui:- 
szenie. 


seminarjum pod kier. prof. Loeblowcj 
odśpiewa szereg najstarszych, dziś rie- 
znanych kclend Koncert zainteresuje 
niezawodnie naszych wychowawców, 
którzy zachęcą młodzież do gremialne- 
20 pizybycia na ten poranek. Ceny bi- 
ictów po 1 zł. 

Walne Zgromadzenie I. L. K. 5. Czar: 
ni odbędzie się dma 19. styczina o godz. 
0 wieczór w Szkole im. Mari Nonogni- 
ckiej przy ul. Zielonej 10. Zapowiedzia- 


ne Waine Zgromadzenie na dzicń 12. 
stycznia 1525 w sali żółtej bmstyu:tu 


Technolegicziego odwołuje SIĘ 

„Karnawały IwowSkie”, Taki jest iy- 
tul odczytu, który w najbliższy piątek 
d. 16. bm. wygłost redaktor Tadcusz 
czapciski w Katolickim Związku Polek, 
ul. Rutowskiego l. 10. il. o. Początek 
o godz. 5. 

Wczas zaglądnąć į napełnić 
puszki do żywienia ptaków, 
‘Tow. opieki nad zwierzętami, 
ul. Wronowska 18/11. 

Towarzystwo metapsychiczne im. J. 
Ochorowicza urządza dziś we czwartsk 
15. styczna o godz. 8 wieczorem w sali 
Instytutu teclinołogicznego, ul. Boularda 
i. 5. wykład p. Stefana Mokrzyickiego 
pt. „Tajemmce gnozy“. Biłcty wcześniej 
do nabycia w Burze reklamy „Orbis“, 

| ul. 3-go Maja 1. 5. 
Konstytuuiace walne zgromadzenie 
p członków Koła lwowskiego  Poiskicgo 
E Towarzystwa Historycznego odbędzie 
się w Instytucie historji szrukł w Uni- 
wersytecie twowskin ul. Mikołaja 4., 
w piątek 16. bm. o godz. 6. W razie 
braku kompletu w pół godziny późrej, 
Na porządku dziennym: 1) Usonstytuc- 
wanie Koła i wybór zarządu. 2) Udczyt 


ponowaie 
uprasza 
Lwów, 


prof. dra WŁ Abrahama „Rozwój foriny 
ślubu przedkościelnego w Polsce". 


Lwowskie Tow Lekarskie: Dorocz- 
| ne walne zgromadzenie Iwaowsk. row. 
l lekarskiego (ciąg dalszy) edbydzie się 

w piatek 16. bm. o godz. 18-tci w sali 
Polikliniki, ul. Lindego 5. W razie bra- 
ku kompletu odbedzie się zgromadzenie 
o godz. 18.30) bez względu na ilość 
członków. 

(1) Rehabilitacja Alojzego Gabrygela. 
Alojzy Gabrygel, rusznikarz Qkręguw cl 
Komendy Policii we Lwowie, wmiesza- 
ay z powodu fatalnego zbiczy ok>licz- 
ności w Sprawę lincowego zamaciut dy- 
nafiitowcgo na Pruchownię we Lwowie, 
po zastanowieniu pizeciwko meru ŚeGz 
twa sądowcgo z powodu biaku dowo- 
dów, zustal, jak wiadomo, jeszcze wrzed 
rozprawą wypuszczony na wo'ncśc. O- 
kręzowa Komenda P. P. wytoczyła 
przeciwko nicmu śledztwa dyscyplina: - 
ne, któr: z powodu braku dowudów 
wimy zakończyło się rehabilitacją Gg- 
brygela. Obecnie dowiadujemiv się, Że 
Giówna Komenda Polici w Warszawie 
polecała na podstawie wymików siedz- 
twa dyscyplinarnego przywróciś Ga- 
brygeia w prawacii stuzby. 

(t) Zagadkowe strzały, W związku 
ze sprawą zagadkowych strzałów „do 
okien na pl. Bernardyńskim zajela się 
pohcja tą dzrwmą sprawą postīzc- 
lenia gimnazialisty Karola Schera, syna 
adwokata, zam. przy ul. Brajerowskiej 
14, Wedłe zeznań S<hera miał on być 
postrzelony przez. kolegę swojego w 
Hotciu Metropol, gdzie odbywały się 
julkkeś ćwiczenia ze strzelania z ilobcr- 
tu. Portjer Honelu na razie zaprzeczył 
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kategorycznie, iżby tam odbywało się 
strzelanie. Dochodzenia w toku. 
t) Zmarła w karetce Pogotowia w 


drodze do szpitala O6rietnia staruszka 
nazywa się, jak stwierdzano, Katarzy- 
na Kasanowska. Wieszkała Ona przy 


ul. Koścelnej i 

(L) Kradzież wina z piwnicy. Nie- 
znani sprawcy dobrai się do piwnicy 
inaiora Teoflu Kozaka, zam. przy ul. 2y. 
Listopada 7. r skradli kilkanaście bute 
lek starego wina. 

(t.) Zaczadzenie w fabryce likierów. 
wWskuick nicostożności ulegli zaczadze 
wu w labryce ikierów przy ul. Żój- 
krewskiej 110. Marjan Czerwiński, Ka- 
ra! Sitczyński, Franciszek i Adarn 
Szwarcowie. Pierwszej pomocy udzie- 
lit im dr. Wład. Coleman. 

(1) Karnawałowe wypadki, Wczoraj 
uv godz. 1 w. nocv zawiadonni jJekiś 
przechedzici poderunkowigo na bi. Ma 
rjackun, że pod kweni „Kupurnik* leży 
w biecie Jakis mężczyzna. Jak sie Cka- 
zało, był to słuchacz medycyny M. S, 
który ngt się de  nieprzytomiośc. 
Postorurkówv odwiózł czeicieia Bazchu 
sa do daru. 


(t) „W niewyilumaczony sposób" zni 
kła z torebki Fanny Tieger na przystan- 
ku tramwajowym ' koło kawiaru Wies 
deńskiej portmunotka z gotówką, 

(1) Do śŚmieciarki wpadł Ksystian 
Poller. zam. przy ul. Zielonej 11 w prze- 
chodzic przez podwórze kamiency przy 
ul. kzeżnickiej 7. Poller odnióst cbraże- 
ria ctelesne i powalał sobie ubranie. 

(U) Zamach Samobójczy, Na trotuarze 
tu. Herbmtów znaleziono wijącega się 
w oplach: imcznasezo irężczyznę, który 
głosu z sebie wydobyć iic mógł Po 
przywicziemu na  suację ratunkowa 
stwierdzono, iż Wyp? on wielką  iloś: 
kwasu solnego. Nazwiska lego nie mg- 
na bvłe dotychczas ustalić. Wradoma 
jedymie, iż jest krawcem z zawodny, Nic- 
szczęsiwy ma Spaloną zupełnie tehan 
tę. Nieprzytoniwceo w grożńyjm stes: 
olstawiono do szpitału. 

- ——— 


kurs modniarstwa 
i kwiatów artyst. 


w Oddziele Techniczno-Prze- 
mysłowym lzby handlowej 
i przemysłowej, 
ul. Boularda 5, 
rozpoczyna się z dniem 10. 
styczn'a b. r. 397 
A , =a - 


Życie karnawału. 


Bal artystów dramatu Teatrów Miej- 
skich odbędzie się w sobotę 17. bm. w 
salach hotelu Krakowskiego.  Imienne 
zaproszenia wydaje sekretarjat Teatrów 
(Teatr Wicikm, I. p.) od 6.50 do 8.30 w. 
wdzie również odbywa się przedsprze- 
daż biletów w cenie 10 zł. (akademickie 
5 7h). Zapowiedź balu, który w roku 
zeszłym zaliczał się do naibardziej wy- 
twornych i w tym roku obudził wielkie 
zainieresowanie, wobec czego lisia osôb 
zeproszonych, musi być zamsniętą już w 
matek. 

Wieczór karnawąłowy tapicerów-de- 
koratnrów. W Sobotę 24. bm. w arty- 
styeznie į wspaniale  dekorowanyci 
salach Stow. Gwiazda“ (ul- Francisg- 
kańska 7.) u:ządza Korporacztgapice- 
row-dekoratorów  w'ealki wieczór kar- 
nawałowy, przy udziale znakomiiej or- 
kiestry amatorskiej Stow. „Gwiazda 
pod „batutą kapelm K. Abratowskiego. 
Dochód przeznaczony na fundusz wdów 
i sierót. Bilet wstępu 4 zł, akademicki 
3 zł. Zaproszema wydają firmy: L. Ma- 
twijowski, Choraźczyzna 29, T. Kysiak, 
Kościuszki 20. i M. Francos, Legio- 
nów 17. 

—— 
Wieczorek taneczny na dochód wdów 


i sterót po pracowwikaci: hotelowych 
urządza I. Chrz. Związek Zawodowy 
pracowników * hotelowych w dne 17, 


stycznia 19753. godzina 9 wieczorem w 
sali Stow. katol. młodzieży  rękodziei- 
mczej „Skała, przw ul. Mickiewicza l. 28. 
A 399-2 

ek jeena 
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Ze świata. 
Kwiat, żyjący jak zwierzę, 


Niezwykły okaz owadożerczego 
storczyka na wystawie w Los 
Angelos. 

N. Jork, w syczniu. 

Ni wystawie orch'dei  k órą 
z m<nęto świeżo w Los Angelos 
pośród zgromadzonych cudów sztu- 
xi ogrodniczej wyróżniono orchi- 
deę, która jest tworem już niemal 
na pół zwezęcym. Cudowny t:n 
kwiat wyhodowany został przez 
znanego szeroko w Kalifo nji og o- 
dnika=cudotwórcę Midletona, Barwa 
olbrzymiego kwiatu jest purpuro- 
wa 1 żółta, Niektóre części we 
wnę!rzu są czarne. Dziwnym ksz'ał- 
tem oraz tem wspaniałem ubarwie- 
niem przypomina ta cudowna or- 
chidea głowę jakiegoś fantastycz- 
nego zwierzęcia o paszczy otwar ej 
i wysuniętym języku. Mianoaicie 
jeden z doln;ch płat:ów o barwi 
mocno purpurowej jest wysunięty 
4 kielicha zu ełnie na podobień- 
stwo języka. A przypomina go tem- 
bardziej, że pokryty jest lep*ą cie- 
czą jakby śliną i pozostaje Lieu 
stannie w fal stym ruchu. Owa c €v 
lepka i barwa jaskrawa przyw:- 
biają nieustannie mn stwo owadow, 
któ.e cbsiadają ów język, wtedy 
Zaś cofa się on w głąb kwiatu 
i pozostawła tam łup, którv nastę- 
pne zostae w głębi kielich: stra- 
wiony. 

Botanika zna już wiele wie- 
kszych i mniejszych roślin odży- 
wiających się organicznie przy pc- 
mocy pochłaniania tkanek zwierzę- 
cych, jak rosiczka, żyjąca także u 
nas, a także wiele innych roślin 
strefy tropikalnej, które dcsieęga'g 
często olbrzymich rozmiarów. Ta 
orchidęa jędnak zwabiająca i poły- 
kająca owady przy pomocy ı ieu- 
siannie urgającego języka jest pra- 
wdziwym cudem, nic też dziwr ego. 
łe p. Midleton, któr:mu ofiarowy- 
wano za nią olbrzymie sumy nie 
chce się z nią za Żadne pieniądze 
rozstać, Dodać należy, że ten poru- 
Szający się kwiat nie jest pierwszy 
w tej generacji kwiatów-zwierzął, 
w swoim bowiem czasie na wy- 
stawie storczyków w Londynie de- 
monstrowano już orchideę, która 
Wykonywała stałe ruchy. 

—0— 


le samochodów jest na Swiecie? 


Nowy Jork, w styczniu. 

(y) Niedawno ogłoszona urzę- 
dowa statystyka Stanów Zj. podaje 
ogólną ilość samochodów na świe: 
ce w dgu 1, stycznia 1925 r. na 
15,109,000 sztuk. W ilości tei przy- 
pada na Stany Zjed. 15.281.295 szt. 
czyli 84.5 procent. Po około 500.000 
sztuk mają Anglia, Kanada i Frau- 
cja. Niemcy mają 152.068, Australja 
108.091 sztuk. W Polsce, Urugwaju, 
Norwegji, Japonii, Rumunii, Portu- 
galii i Portoriko jest po 10.000 sztuk 
przeciętnie, IDalejidą Czechy (9.159), 
Chiny (8.850), Alger (8.755!), -Chile 
8.000 i Egipt (6.650). 


Fról Anglji zaskarżony. 


Nowy Jork w styczniu, 
(-r) _ Sady amerykańskie wydały w 
tych dniach meswykle orzeczenie, usia- 
jąc: za dopuszczalną skargę niejakiego 
Pylgera, Niemca, przew królowi an~ 
giejskiemu. Pliger, akcjonariusz amery- 
kańsktego trustu stalowego, skarży kró- 
la o zwrót wartości 600.600 akcji tego 
trustu, skomfiskowanych przez Anglików 
podczas wojny. Sfery prawnicze z zit- 
ciekawieniem oczekują wyniku tego 
procesu. 


„GAZETA PORANNA* z dnia 16, stycznia 1925, 


Główny świadek z procesu politycznego 


niebezpiecznym włampwaczem. 


MARJAN CICHOCKI ŚWIADEK W PROCESIE DIETRICHA, 
WŁAMANIA DO MIESZKANIA INŻ. SALOMONA. — OSKARŻENI 


ARANŻEREM 
NA ROZ- 


PRAWIE ZARZUCALI MU CZYNY ZŁODZIEJSKIE. — ZARZUTY TE OBEC- 


NIE POLICJA STWIERDZIŁA I PRZEKONAŁA SIĘ, 


NIEBEZPIECZNYM 


Lwów, 14. stycznia. 

(t.) Główny świadek w zeszłorocz- 
nym procesie Dietr:cha i Soloneńki, Ma 
rian Cichocki, staje się bohaterem co- 
raz to nowych aier złodziejskich. Przed 
niedawnym czaser: wykryła poiicja, iż 
osobnik tem byt głównym  aranżerem 
olbrzymie) Kradzieży biżuteri u inż. 
Edwarda Salomona przy ul. Ponińskie- 
go 3. W toku dochodzeń przeciwko 
szajce złodziejskiej, do której należał 
Cichocki, przypomnieli sobie wywia- 
dowcy, Dostal . Maławski, że w czasie 
rozprawy sądowej obaj eskarżeui, Die- 
(rich i Sołonerha, zarzucau w oczy Ci- 
chockiemu, iż jest złodziejem i że pro- 
pońnował im Kupro hiżuter Na pytanie 
o pochodzeniu tej biżutarji,  odpowie- 
dział wówczas Cichocki, że pochodzi cna 
„z ul. Długosza* Dietrich i Sołoneńka 


ŻE CICHOCKI JEST 
WŁAMYWACZEMĄ 


szczegółowo opisywali nawet wygląd 
poszczególnych z!otych przediniotów. 

Z powodu przejęsia się wszystkich 
procesem nie zwrócono wówczas bacz- 
nicjszej uwag. na twięrdzenie oska» 
1żonyci. 

Obecme dochodzenia  policyiie wy- 
kazały, 12 obaj skazańcy mówili praw- 
dę. Mianowicie jeszcze 19. maja ub. r. 
dokonano włamania do mieszkadła por. 
Tadeusza Rakowskiego, zam. Przy ni. 
Długosza 19. i po rczbiciu szat skra- 
dziono wielka tłość majróżnorodniejszeł 
biżnterji i srebra S'ełowego oraz akcyj 
wartości ogńlnej 50.008 zł. Włamania 
tego dokonał Marjam Cichocki. 

Do wieńca sławy zdemobiłizowane- 
go sierżanta przybywa zacin jeszcze 
jeden kwiatek, 


Ze sportu. 


Przed sesją lwowskiego sejmiku pi. karskiego. 


HL 


Lwów, 14. stycznia. 

Gdybyśmy chcieli wyliczać wszeikic 
wady i błędy naszego ruchu piłkarskic- 
go, doprawdy, me deszlibyśmy tak szyb 
ko do końca. Z czystem sumieniem 
stwierdzić możemy, że piłka nożna w 
formio uprawianej u nas, nic wykazuje 
żadnycii dodatnich cech a zalet. W kcen- 
sukiwencji nasuwa się więc pytanie, czy 
piłka nożna posiada wogóle jakieś wa- 
lory, czy w stanie jest odgrywać paw- 
ną rolę w wychowaniu fizycznejn, czy 
zasługwie na poparcie ewentualnie na 
zwalczanie. W. odpowiedzi z naciskiem 
stwierdzić wypada, że piłka nożna jest 
sportem wysokowartościowym, .w wy- 
chowaniu fizycznem społeczeństwa 
przypada jej pierwszorzędna rola, zada- 
nie swe spełnić į wysokie walory wy- 
kazać może ona jednak tylko wówczas, 
gdy jest należycie ujęta 1 pokierowana 
Fakt powyższy stwierdzamy dobitnie 
dlatego, że w estatnich czasach poja- 
wily się głosy odmawiające sportowi 
piłkarskiemu wogóle jakichkolwiek wa- 
lorów. Najciekawsze., iest, że głosy pa- 
chodzą ze Sfer w ruchu piłkarskim jak- 
najsilniej zaangażowanych, bo uż z ust 
kierowników 1 działaczy L, Z. O. P. N-u! 

Macie panowie racię! Piłka nożna 
w formie, w jakiej się obechic u nas 
znajduje posiada jedynie wady, winę 
ponosi jednak nie sport piłkarski, jako 
taki, leżz wy, którzyście, stojąc na je- 
go czele, nietylko nie potrafili wydobyć 
zeń wszystkich dobrych stron, ale z 
spokojnem sumieniem pozwolili mu 
zejść na bezdroża 1 nianowce Jeśli ped- 
nosimy takt powyższy który zdaje się 
odbicgać od właściwego tematu, to w 
tym celu, by zapobiec da'szemu bledne- 
mu traktowaniu zagadnień piłkarskich, 
wywierających decydujący wpływ ma 
ukształtowanie się ruchu sportowego. 
Wiemy o tem, że są dążenia, by sport 
piłkarski traktować jako male necessa- 
rium, by stworzyć zeń jedynie źródło 
dochodów. coś w rodzaju przedsiębior- 
stwa  cyrkowa-piłkarskiego. Pnzezżiw 
podobnym planom, mieszczącym w so- 
bie zarodki niebezpieczeństwa dla ca- 
łego ruchu sportowcgo. mushny jaknai- 
cnergiczniej zaprotestować | wysłąpić. 
Teślr piłka nożna zeszła na fałszywe to- 
ry, to nie wolno z góry Zrezygnować 
z wyprowadzenia jej na dobrą drogę. 
Wszelkie nasze usiłowania i prace po- 


winny póiść w tym właśnie kierunku, 
a najbliższe wałne zgromadzenie musi 
się odbyć pod hasłem sanacji! 

Przeprowadzenie sanacji da się u- 
skutecznić, o ile wszyscy uczestnicy 
okażą dobrą woale i chęć do współpracy 
w naprawie stosunków. W skoardyno- 
wanym wysilku poączyć się muszą 
wszystkie czymniki począwszy od naj- 
wyższej magistratury, a skończywszy 
na klubach kiasy „C“. Wiemy, że nie 
da to się łatwo przeprowadzić, jednak 
przy dobrej woli, a przedewszystkiem 
przy zrozumieniu własnego interesu da 
się miejedno Zrobić. Kluby i towarzy* 
„stwa muszą przedewszysłalunP:" Zrozn- 
mieć, że tworzą one jeden ściśle ze 
sobą związany organizm, że choroba 
Jednego z członków nic pozostaje bez 
wplywu na june części. Przy odrobinie 
chęci dadzą się rzekcmo sprzęczne 1- 
teresy pogodzić. Trzeba tylko chaeć! 
Sanacja musi pójść w kierumku przesu- 
nicia  zmaterjalizowamego, na bardziej 
ideowe padłoże. Da stę to uskuteczmić 
przez wpłynięcie na większe Kluby, by 
pracę swą rozwinęły w jaknajszerszym 
kierunku, by zajęły się inłodzieżą, by 
wytworzyły we własnym zakręsie licz- 
my dobry narybek, uniezależniający je 
od kaprysu i wymogów różnego rodza- 
ju graczy-matadorów. 

Większą niż dotychczas uwagę zwró- 


| cić naieży na mnicisze kluby, którym 


należy stworzyć możność rozwoju i 
pracy w ich zakresie. Walne zgroina- 
dzenie nie jest naturalnie w stanie 
przeprowadzić całego planu, zadaniem 
jego byłoby dać ogólne dyrektywy, 
kreować odpowiednie funkcje i wybrać 
na stanowiska kierujace ludz, dających 
pełną gwarancję pracy, a przedewszy- 
stkiem gwarancię objekrywności. Lwów 
jest kolebką polskiei piłki nożnej, na- 
szym więc obowiązkiem jest zająć na- 
czelne miejsce w dziedzinie piłki, z gro- 
du naszego muszą wyjść odżywcze prą- 
dy, któreby wywarły wpływ na całą 
Polskę. Chwilowo sytuacja tak się skła- 
da, że mamy wszelkie dane uchwyciń 
w swe ręce hegemonię i przodowni- 
atwo, da się to uskutecznić jednak je- 
dyme przy silnych : trwałych podsta- 
wach. Do wytworzenia tych podstaw 
dążyć musimy w imię długoletniej tra- 
dycji, nakładającej na nas pewne obo- 
wiązki. N. S. 


Straszna katastrofa 


w fabryce sowieckiej. 


Moskwa w styamiu. 
W odlewm stali Juzowce pękła 
lina stalowa, przy pomocy którcj prze- 


trze sal zostało momentalme zalane 
przez 400 pudów płynnej stali. Wybuchł 
pożar, a kilkunastu robotników uległo 


noszono kocią! z roztopioną stalą, Wnę- | osżkim obrażtcniom. 


SLT 


Jak rerent Tafari- euro- 
peizuje Abisynig. 


Londyn, w styczniu, 

(+) Regent Abisynji, Ras Ta- 
fari, który zwie iziwszy wystawę 
w Wembley zachwycony był cuda- 
mi europejskiej kultury, po powro- 
cie də krau obwieścił podda- 
nym, że zaprowadzi ważne urzą- 
dzenia na wzór Europy. Ludność 
stolicy abisyńs<iej, Addis Abeba 
zdumiała się gdy po kilku dniach 
legjon robotników zaczął budować 
na głównym placu domęk z desek, 
pomalowany następnie na zielono. 
Myślano, że rezent buduje sobie 
nową rezydencję, pokazało się je- 
daak później, że e t to ubikacja 
o wiele skr. mniejsz , choć poży- 
teczna, cznaczona zwykle nazwą 
„00“. Tak rózj ocząi Ras Tafari 
wprowadząć kulturę w Abisynji... 

pea van 


Prezydentem włoskiej izby dtputo- 
wanych zestał Caseriano., 

Balon w operze wiedeńskiej. Osiey- 
daj na przedstawieniu „Sprzędanej na- 
rzeczonej w operze wiedenskiej wyda- 
rzył się komiczny wypadek ku uciesze 
wszystkich widzów. W jednej z !5ż się- 
działą młoda: para z miałem dziewcząt 
kiem, trzyinającem w rękach czerwony 
balonik. P'o rozpeczęciu się. uwertury 
wyrwał się balonik z rąk dziewczęcia 
i wzrcesił się powoli j majestatycznie ku 
pawalie wiaewm, po której posuwał się 
długi czas, Ścigany cczami widzów, 
z których wielu interesowało się także 
i podczas przcuśtawienia bardziej ba'o- 
nikiem, niż akcią na Stenle, 

Vzzmowie niech me politykują. ku- 
mwiski misisicr oświaty wobec niedaw- 
nych rozruchuw studcnekich (wyja: G- 
kólnik surowo  zabrańialący  uczinóm 
brać udział w quiitycznych wiecach 7 
deimonstrariach. grożąc tak winnym jäk 
ich rodzicom surewejmi karami. 

150 studentów uaiwersytetu w Jassach 
relegowa!ł senat za udział w ostątnich 
zaburzeniach. Są to członkowie „ZWiąz-, 
ku 'tlitześcijańskiego". Relegowani swe-_ 
rgo” cast podpisali deklaracię z oswiad-* 
czenieni, że nie uznają przępisów uni-. 
wersvteckich. a" 

Dwie równoczesne katastrofy samo- 
lctowe wydarzyły się cnegdai w Niem- 
czech. W Lfńrrach wzniósł się loimik 
Schepe, nauczyciel frankfurckicej szkoły 
lotniczej, wraz z swoim mschanikiem, 
gdy nagle wskutek uszkodzenia aparatu 
samolot począł spadać, a zaczępiwszy . 
o drzewo, rviiął ra zwie, grzebiąc 
pod soba otie ofiary swego zawodu. 
Równocześnie w Liudau nad jeziorein 
Bodeński'em spadł hydroplan, przyczem 
lutn=k poniósł śmierć na: miejscu. 

Trzęsienie ziemi wę Francji, które 
dało się odczuć przed kiiku dniarm, 
trwało 6 mimut i zauważone zostało w 
ckoliicach zachodnich kraji. 

Cenne odkrycie w Bułgarii, W okoli- 
cy Plewny znajeziono 11 starożytnych 
waz, ważących 12 kilogramów. Wazy 
służyły celem religijnym.  Więkgizość 
ich posiada o:namentację orjentalną. — 
Wazy oddano muzeum haradowe:nu w 
Sofii, gdzie będą zbadane przez fachowe 
ców. 

Latające aiigatory. Angielski samolot 
pocztowy przywiózł z Amsterdamu oso- 
bliwy ładunek, w postaci 4 mlodych a- 
ligatorów. Zwierzęta odbyły potróż w 
dobrem zdrowiu, dzięki temu, że ste- 
działy w basenie z wodą, ogrzewana 
bezustannie do 21 st. Cols. t 

Olbrzymi połów małp wrządzono W 
Indiach ang. Całe ekspedycje przetrzą- 
salą lasy, łowiąs długorękie stworzenia, 
mające służyć (a raczej ich gruczoły) 
do odmłodzonia różnych :podstarząłych 
lawielasów. Handusj sa aburzem tak:em 
masowem tępieniem małp i  urzączślł 
szereg wieców  protestacyinych, 

(4-) Sowiety i kolonizacja żydowska. 
Republika rad zgodziła się 1a rozstedłe- 
nie 100 tysięcy żydów po wsiach na 
Ukrainie, Białorusi i Kaukazie, 

Bezpośrednie połączenie kolej, Pa- 
ryz—Władywostok zamianzą zaprowa- 


l dzić rząd sowiecki Podróż trwałabw 


12—14 dm, 

Pierwsza politechnika w Palestytfńię 
zostanie otwarta w lutym,  przyczem 
odbędzie się zjazd inżynierów żydow= 
skich z calego świata, 

p a 


„GAZETA PORANNA" z dnia 16, stycznia 1925, 


trybunał ki- 


teatralnego na rok wię- 


Str. 8 
VA życia prawny wprowadził 
Ez ù jowski, skazawszy iakicgoś przed- 
ekonomicznego. | siorse 


Giełda lwowska. 
Lwów, 14, stycznia 
OBROTY w AKCIACH. 


Bank Hipoteczny 0-56, Bk Prze- 
mysłowy 0'34, Akce, Bank Związko- 
wy 030, Fokred 010, Z. B K 
0'13:,, 014. Browary 8'75, 880, 
Chodorów 4:00, 405, Chyb e 5'25 
590. Cegielski 0 57, 0'60, 0'56, Gór- 


ka 1230, Nafta 057, Rakszawa 
1-70, 1:65, Siersza ~, 4:30, Tesp 
3:30, 335, 340, Ć niełów 0'66, 


Karpalit 1 10, Oikos 195, Pezet 


024, 025. 


OBROTY W AKCJACH NIEKO- 
TOWANYCH. 


Gazy wschodnie 10:25, 10:15 
10:10, 10:05, 10:00, Jaworzno (25) 
1130, 11:25, 11:20, (drobne) 12: 
Olkusz 1:20 125, 1:30, 1:20, Wę- 
glówki 0 vi'i}. 


Giełda zbożowa. 


Lwów, 14. stycznia 

W obrocie giełdowym transak- 
cie tylko w ziemniakach przemy. 
słowych, pozatem zastój w obro- 
tach giełdow,ch i ; ozagiełdowyc 
Brak podaży z powodu utrudnio= 
nego dowozu. Terndencja zwyżkowa 
utrzymuje się w całej peini. Uspo= 
sobienie siine. 


Obroty pozagiełdowe 


Lwów, 14 stycznia. 

Dziś tendencja niezmieniona, 
chwiejna Obrót ożywiony. 
Dolary amer. 5518 do 518, 
dol. kanadyjskie “5141, do 5:15 
korony czeskis 0151, do 0-15%);, 


leje 0'02", do 0'02*;, franki franc. i 


0:271/, do 0'27',, tank szwajcarski 
1:00 do 102, funty szterl. 2380 
do 2400, Ruble a 500i a 100 
za I tys. 000 zł de 000 zr. 
drobnę za 1 tys. 0'00 do 0:00 zl. 
niemieckie tys. stare za 1 tyz. 
042 do %45 gr., korony austr. za 
tys. 007—0'07:, gr. 
Złoto: 20 kor. 2175 do 21 85, 
20 frank. 19°75 do 1980, 20 macki 
2480 do 2500, 10 rubli 268 Olo 
27:95 gr. 
Srebro: kor. austr,0'44'; —U'447, 5, 
5.-kor. austr. 232—2'35, Iloreny 
1°18 —1'20, srebr. ruble 1:88-—1'90, 
kopiejki za rubel 0'84—0 86. 


| obw | nano kN 
Rzeczy ciekawe. 


Sowiecka Temida, 


Połtcmajster hersztem bandytów. -- 
Ukarany timpresario.) 


Moskwa, w styczniu. 


(+) Iście sowieckim „stróżem 
ladu publicznego” był Bateryn, po- 
liemaister w Briapsku, który wraz 
ze swym pomocnikiem Taraszenką 
przez sześć lat stał na czele bandy 
omyszków, łupiacei miasto i okoli- 
ce. Mieszkańcy tak długo cierpieli 
tę plagę, bojąc się swego policniaj- 
stra. wreszcie znalazi się ktoś od- 
ważny i doniósł o wszyszkiem wla- 
dzom. Obaj bandyci zostali uięci i 
skazani na Śmierć, 


Pewnego rodzaju nowy usus" 


zienia i 5-letni zakaz wykonywania 
zawodu, zato, że ten nic mógł za- 
macić zakontraktowancnu artyście 
mówionych 25 tys. rubli, Tego ro- 
dzaja wyrok iest sui generis próbą 
skaptowania artystów. którzy, iak 
wiadomo, o ile tylko mogą. wymy= 
kają się z Rosji. 


OGLOSZENIA. 
5 Nauka I wychowania g 


LEKCJE fletu — od 10 zt. miesięcznie— 
udziela (również paniom) rutyitowa- 
ny ilcersta: Staszica 8/1, prawy ga- 
nek, 390-3 


FRANCUZKĘ młoda z doskon. akcen- 


tem poleca od zaraz Biuro nanczy- 
cielskie Marii Rechter, Lwów, Klono- 
wicza 10. od 1i--l-cj. 381 


KURS przygotowawczy do egzaminów 


na budowniczych, majst*tów murar- 
skich i ciesielskich, rozpoczynam hL 
lutego. Architekt Oborski, Lwów, 
Strzemię ila. 309-5 
STENOGRAFICZNIE żądajcie bezpłat- 
negc numeru miesięcznika „Steno- 
graf Polski”, Warszawa, Hoża 50. — 
Tamże  listowna nauka  stenografjt. 
Opszerue prospekty bezpławnie. 340 LU 


A Posady i prace i 


POSZUKUJE SIĘ 
do bogatego miasteczka z dużą 3ko- 
lecą we wschodnicj Małopolsce. Zgło- 
szenia pod „Lekarz” do biura cgło- 
szeń Gellusa, Tarnopol, Wałowa 20 

390 


GORZELNIK. kawaler. fachowiec: z pra- 
ktyką potizebnyv Zaraz. Zgłoszenia 


Lwów, Matejki 8. parter lewy ad 
9—10 rano. ` 356 
BUCHALTERK% bilansistka, korespon- 


dentka po!sko-memiscka z długołet- 
nią praktyką w większych przedsię- 
biorstwach przyjmie odpowiednią po- 
sadę. „Maia“, Administracia, 318 
ZR 
OO TG _ WOW I 
Bilansi reezn oraz przewaąłutowania 
wedlug ostatniego roz- 
porządzenia ministerjaln. sporządza rut,- 
nowany buchalter-bilansista. Faszawe 
zgłoszenia do Admin. pod „Bilansista“ 


lekarza z praktyką ; 


J Zgubiono, znaleziono 


ZGINĄŁ w czasie świąt w okolicy Du- 
howiec pies legawy, czartiy, podpala- 
ny, uszy długie, ogon nieobciętw. 
Podbrzusze i stopy hialo nakrapiane. 
Wabi się Mars. Ktoby mał o nim ia- 
kakolwick wiadomość raczy donieść: 
Stanisławów, Kilińskicgo 16a, prot. 
Jun, gdzie otrzyma sowitą nagrodę. 

391-3 


F Kupno, cnrzedaż, zamiana 


FORTEPIAN „Wirte* czarny, krzyżo- 
Wwy, pancerna myta, okazyjnie do 
sprzedania. Złoczów. Chmieliiskiego 
Iwanusa. 382-3 


% niżej cen kopalnianych 


sprzedajemy na dogodnych warunkach kredytowych 


WĘGIEL 


z pierwszorzędnych kopaiń dąbrowiecsich 


SYPIALNIA mahoniowa i pahsandrowy 
pokój dla panów z unwodu wyiazdu 
da sprzedania. Wiadomość Jagielloń- 
sia 24 u dozorcy. 339-2 


skiepy 


Kieszkania,* lokaja. 


POKOJU na bliro z osobnem wej- 
ściem w okolicach ul. Senat orskizl, 
ul Akademickiej, Fredry, Łozińskis- 
zo itp. poszukuję. Zgłoszenia w, Ad- 
imimsśracjj. 


b Raozmaita y 


UNIEWAŻNIA SIĘ ksrążsczkę woisko- 
wą na iazwisko Grinaörier Józci, Ur. 
w r. 1895 w Borysławiu wydaną 
peca JE KU IGN 359 


NYKOŁA MAGIS z Milowama, powiat 
Tlmnwacz, zgubi! ngliążeczkę wojsko- 
wą, którą się uneważnia. 388 


MMOLPORTERZY iub 
KOLPORTERKI 
zostaną natychmiast przyjęte. 


Wiadomość w Adm. „Gazety 
Porannej" Senatorska 6 parter. 


STEINHAUS NA SEMMERINGU. 
SANATORJUM „STUKLECKERAOF". 
Kuracia odżywiającza i leżakowa, osz- 
klona, ra połudme zwrócona Mala Go 
wcraąidowania, kąpiele słoncceno, za- 
klad kapielowy, centralne ogrzewanie. 
Prospekty, marką zwrotną. Telefon I. 

8436-15 


an aa > og 
WYPRAWY siubne : kołdry, materace, 


koce, łóżka, dźwany, chodnik 
f anki, kapy, bi ieliznę, sienniki poleca najtaniej 


KAZ. SKIBIŃSKI, Lwów, Kopernika 4 


35 -30 


OLEJ RYCYNOWY 


apieczny i techniczny w Duszskacn po 
5 Wi 20 kw, alb» w beczkiza około 
180 kg. tylka hurtownie, najmniej SV 
ka. sprzedaje POLSKIE TOWARZY. 
STWO HANDLOWE. Kraków, ulica 
Sławkowska I. I, Telsi, Zu78. 351 


tylko naprzeciw Szkok rona 


RURY do lokomobi!, 


Czytajcie 
ogra 


orzech IL 
orzech FII 
grzsik 
pospółke 


Spółka Przemysłowo-.Górnicza z ©. O. 


8604 KATOWICE, Pi. 


WOLNOŚCI 2. 


TOWARZYSTWO 


SOSNOWICKICH FABRYK RUR i ŻELAZA 


Spólka Akcyjna 
Zarząd główny: Warszawa, Mazowiscxa Nr. 7. 


Zaklady w Sosnowcu (st. draż. w w.) 


p leca 


LEMIESZE i G©GDKŁADNICE 


do pługów różnych systemów. 

łok motyw, kanalizacji, wodociągów, 
aparatów cukrowniczych etc. łączniki, 

BECZKI stalowe do piynów, 

BLACHY zbiornikowe, koiłowe, mostowe i dachowe, 

, ŻELAZO handlowe i fasonowe, 

* BUTLE stalowe do wodoru, ileny, kwasu węglowego ec, 


Zastępstwo na Małopolskę 
Towarzystwo „TEPEGE* Spółka Akc, Katowice ul, Warszawska 4, 


Filje: Kraków, u. Straszewskiego 27 — Lwów, u. 
Krosno i Borysław. 


Nr, 7303 


ZAJĄCE 


3 gbp duże z ostatnich A 60 po Kd 
tle sprzedaje tylko 
L. BUCHSTAB, Sa ehna TE 


35 b eni Bon ce ) 


Pijaństwo leczy! 


szybko, bez wiadomości piaka 
„Abstinentol*'. tFleszki po zł. 
200, 640 6— i 10 zł. Za uade- 
słaniem należytości (listem reko» 
m ndowanym) z dołączeniem zł, 
150 na porto i opakow 'nie wysyła 
Towarzystzo z ogr. por. dla che. 
micznego i metalurgicznego prze” 
mysłu, — Wiedeń XIN 2, Wissgrill- 

gasse 5 SJ1V 


Wydział Rady Powiatowej w Jaworowie. 


L 5 
Konkurs 


na 5 posad akuszerek okręgowych 
z siedztbą w Fonowic, Nabaczowie, Ol .a 
nicy i luczapąch 2 płacą roczną 200 m. 


U79-3 


Termin w oszenia podań do k ne: 
stycznia 1920. 
Z Zarzadu powitiowego: Setr:ia*z: 


Chlerowicz wr. Czermak wr. 


Mszy inikrsła 


z fabryi w Augsburgu, 
format 57/84, w bardzo 
dobrym stanie, popęd elek- 
tryczny lub na korbę, zaraz 
do sprzedania. 
Biższa wiadomość w dru. | 
karni Spólki Akcyjnej Wyda- | 
wniczej, Lwów, Chorążczyzny 
' 31, od 8—3. 


| w Zawierciu (at. dr ż. w. w.) 


św. Mikałaja 12, 
395-5 


REUMATYZM mo 


NERWOBOLE 


i tyin podobne dolegliwosci USUWA 


od szeregu lat znane NACIERANIE 
RET RINZAI | 


pod narwą 


ICHTIOMENTOL 


WSZĘDZIE DO Zi „0 GREYCGIA Bt OIS, luu wprost z 


APTEKI SZYMONA EDELMANA 


w TNPZ A 


7788 


Z Drukarni Sp. Akc. Wyd. puu zarz. 4. Płockiego we Lwowie. Nałezyżosć pocztową opiacono ryczałtem. Odpowiedzialny red: Marjan NL 


